
Eisenhower 
wzywa NATO 
do jedności

Cena 50 gr Dla nich już maj...

WASZYNGTON (PAP)
W czwartek rozpoczęła się w 

Waszyngtonie trzydniowa ju­
bileuszowa sesja Rady Paktu 
Północno-Atlantyckiego.

Na sesji Rady NATO z okazji rocz 
nicy powstania tej organizacji, pre 
zydent Stanów Zjednoczonych — 
Eisenhower wygłosił przemówienie, 
w którym scharakteryzował dotych 
czasową rolę i zadania NATO na 
przyszłość. W przemówieniu tym 
zapewnienia o „pokojowych’’ i 
„obronnych” celach NATO prze­
platały się z oskarżeniami Związku 
Radzieckiego i komunizmu o „a- 
gresywne” intencję.

Na zakończenie Eisenhower z na 
Ciskiem wzywał państwa atlantyc­
kie do jedności, która jak się wy­
raził — jest „życiodajną krwią 
NATO”. Stwierdził on, że droga 
NATO wymaga od uczestników tej 
organizacji „męstwa i ofiar”.

Wszyscy Francuzi 
popierają granicę 
na Odrze i Nysie

PARYŻ (PAP)
Na pytanie korespondenta 

agencji UPI, dotyczące zachód 
nich granic Polski, Pierre Men 
des - France udzielił w toku 
konferencji' prasowej w dniu 
2 bm. następującej odpowie­
dzi:

„Ostatnio prezydent Repu­
bliki zajął w tej sprawie zna­
ne stanowisko. Stanowisko to 
jest realistyczne i podziela je 
olbrzymia większość, a nawet 
jednomyślnie wszyscy Francu 
zi. Mogę tylko przyłączyć się 
do tego stanowiska”.
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W Warszawie obraduje 
Komitet Wykonawczy SFZZ

Agostino Novella przewodniczącym 
Światowej Federacji Związków Zaw.

WARSZAWA (PAP)
2 kwietnia br. po południu rozpoczęło się w Warszawie posle 

dzenie XIX sesji Komitetu Wykonawczego Światowej Federacji 
Związków Zawodowych. Przemówienie wstępne wygłosił prze­
wodniczący Centralnej Rady Polskich Związków Zawodowych, 
wiceprzewodniczący SFZZ — Ignacy LOGA - SOWIŃSKI.

Po złożeniu podziękowania 
przewodniczącemu CRZZ i ca 
łej Centralnej Radzie Zwią­
zków Zawodowych za brater­
skie przyjęcie okazane Komi­
tetowi Wykonawczemu SFZZ 
sekretarz generalny Świato­
wej Federacji Związków Za­
wodowych — Louis SAIL-

B. korzystne warunki finansowe

Dobrowolny werbunek fachowców

LANT, przedstawił kandydatu 
rę AGOSTINO NOVELLI, ge­
neralnego sekretarza Pow­
szechnej Włoskiej Konfedera­
cji Pracy na stanowisko prze­
wodniczącego ŚFZZ.

Agostino Novella został jed­
nomyślnie wybrany przez Ko­
mitet Wykonawczy przewodni 
czącym SFZZ.

W dalszym ciągu obrad re­
ferat pt. „Rozszerzenie zadań 
SFZZ w walce o pokój” wygło

miałoby dobroczynny wpływ na 
rozładowanie międzynarodowego 
napięcia, zbliżenie dwóch państw 
niemieckich i pokojowe zjednocze­
nie Niemiec.

Należałoby także zastanowić się 
nad uchwaleniem specjalnego ape­
lu Światowej Federacji Zw. Zaw. 
do mas pracujących i związków za­
wodowych całych Niemiec.

Konieczne jest również nasilenie 
kampanii o zwołanie konferencji 
na najwyższym szczeblu.

do pracy w PGR-ach
1 WARSZAWA 'PAP)

2 bm. na kolejnej konferen­
cji prasowej w urzędzie Rady 
Ministrów omówione zostały 
niektóre ostatnio podjęte 
uchwały Rady Ministrów.

Jedna z uchwał Rady Mini­
strów dotyczy kierowania fa­
chowców rolniętwja zatrudnio- 
hych w administracji lub w in­
nych uspołecznionych zakła­
dach — do pracy w PGR-ach.

Motywując potrzebę przesu­
nięcia pewnej liczby specjali­
stów rolnictwa do PGR, zwłasz 
cza w województwach zachod­
nich i północnych, tj. tam, 
gdzie występują niedobory kwa 
lifikowanych kadr, uchwała 
zobowiązuje wszystkie jednost­
ki resortu rolnictwa, prezydia 
rad narodowych i inne jednost 
ki gospodarki narodowej do 
przeprowadzenia, na zasadach 
dobrowolności, werbunku wy­
kwalifikowanych i doświadczo­
nych techników i inżynierów 
inżynierów rolnictwa do obję­
cia. pracy w PGR na stanowi­
ska kierowników gospodarstw.

Zwerbowani fachowcy zosta-

Uprowadzony
Dalaj Lama
w Indiach

PEKIN (PAP).
W czwartek po południu agen­

cja Nowych Chin podała następu­
jącą informację:

„Stało się wiadome, iż Dalaj 
lama, trzymany pod strażą przez 
elementy rebelianckie, znalazł się 
obecnie w Indiach. Dziennikarze 
amerykańscy i brytyjscy starają 
się przeprowadzić z nim wy­
wiad”.

„Dalaj Lama i inni — dodaje 
agencja — przybyfi do Indii 31 
marca. Przedstawiciele indyjskiej 
policji granicznej z Tawangu 
udali się na ich spotkanie.”

miesiącu czystości
— poprawkach do Mickie­

wicza
— krokodylu na ulicy
— guzikach z problemem
— biurze matrymonialnym
— imieninach Adaptacji
— żyrandolu i igle
— bramkarzu Ptysiu
— Zgaduj Zgaduli

pisze najnowszy

ną skierowani do pracy w go­
spodarstwach państwowych na 
przeciąg 2 lat. Po upływie tego 
czasu mogą oni wrócić dc za­
kładów, w których pracowali 
uprzednio. Osoby te nie tracą 
mimo wyjazdu — prawa do zaj 
mowanego dotychczas mieszka 
rtia.

Uchwała Ustala, że fachowcy, 
którzy obejmą stanowiska kierów 
ników PGR niezależnie od wyna­
grodzenia przewidzianego w obo­
wiązującym układzie zbiorowym 
dla pracowników rolnych będą 
otrzymywać przez cały okres pra­
cy w PGR połowę wynagrodzenia 
wraz ze wszystkimi dodatkami, po­
bieranego w poprzednim miejscu 
pracy, nie dłużej jednak niż przez 
trzy lata. Wysokość tego wynagro­
dzenia nie może być niższa niż 1.300 
zł miesięcznie dla pracowników o 
średnim wykształceniu rolniczym 
i 1.500 zl dla pracowników posiada­
jących skończone wyższe studia 
rolnicze. Fachowcom obejmującym 
stanowisko kierowników gospo­
darstw państwowych na okres 2 
lat przysługuje jednorazowa zapo­
moga w wysokości 3 tys. zł.

Fachowcy, którzy od razu po-dej- 
mą pracę w PGR-ach na stałe bę­
dą otrzymywać przez okres 3 lat 
ponadto odpowiednie dodatki oraz 
jednorazową umażałną zapomogę 
w wysokości 5 tys. zł.

Przepisy tej uchwały obejmują 
także kierowników PGR posiada­
jących średnie lub wyższe wy­
kształcenie rolnicze, którzy prze­
szli do pracy w państwowych go­
spodarstwach z administracji, na 
zasadach określonych w zarzą­
dzeniu Ministra Rolnictwa z dnia | 
7 maja 1958 r„ z wyjątkiem tych 
pracowników, którzy objęli prace 
w gospodarstwach przechodząc do 
nich ze zlikwidowanych zespołów 
PGR.

Kary również 
dla pośrednich winowajców 
przestępstw

W końcu ub. miesiąca uka­
zało się zarządzenie Prezesa 
Rady Ministrów w sprawie 
usunięcia zaniedbań w zakre­
sie nadzoru i kontroli w przed­
siębiorstwach, instytucjach i 
urzędach państwowych. Ma 
ono na celu ściganie i karanie 
nie tylko bezpośrednich spraw­
ców nadużyć, ale również osób 
pośrednio odpowiedzialnych za 
popełnione nadużycie z tytułu 
złego nadzoru lub słabej kon­
troli. W razie stwierdzenia, że 
zaniedbanie obowiązku nadzo­
ru lub kontroli przyczyniło się 
do popełnienia przestępstwa — 
kierownik zakładu musi o 
tym powiadamiać prokuratu­
rę i MO. Zarządzenie nakłada 
na kierownika zakładu obowią 
zek powiadomienia, o tego ro­
dzaju wypadkach również jed 
nostki nadrzędne. Osoby po­
średnio odpowiedzialne za po­
pełnione nadużycie mogą mieć 
wytoczone powództwo cywilne.

Agostino NopellĘ-

sił sekretarz SFZZ — LUIGI 
GRASSI.

Wszystkie organizacje związko­
we — oświadczył referent — po­
winny domagać się, tak jak to 
robi SFZZ, aby wyzwalające się 
w związku z rozbrojeniem środki 
były wykorzystywane dla rozwoju 
przemysłu pokojowego, dla zwięk­
szenia nakładów na cele socjalne, 
podwyżkę płac, skrócenie czasu 
pracy, podwyższenia emerytur i 
pomoc dla słabo rozwiniętych kra­
jów.

L. Grassi sformułował następnie 
podstawowe zadania Światowej 
Federacji Związków Zawodowych 
w walce o pokój.

Jako pierwsze z tych zadań mów 
ca wymienił konieczność nasilenia 
kampanii o definitywne i bezwa­
runkowe zaprzestanie doświadczeń 
z bronią jądrową — pierwszy krok 
na drodze do wprowadzenia zaka­
zu używania tej broni. Trzeba roz 
ważyć możliwość wysłania na kon 
ferencję w Genewie delegacji Ko 
mitetu Wykonawczego SFZZ i de­
legacji krajowych central związ­
ków zawodowych, które poparłyby 
te postulaty i doprowadziły do ich 
pomyślnego rozwiązania. Należy 
także wzmóc fale protestów prze­
ciwko gromadzeniu środków maso­
wej zagłady przez militarystów w 
Niemczech Zachodnich oraz aktyw­
nie popierać naród niemiecki w 
walce przeciwko zbrojeniom ato­
mowym.

Należy w pełni poprzeć deklara­
cję wolnych niemieckich związków 
zawodowych (FDGB), w której pod 
kreślą się, że zawarcie układu po­
kojowego sprzyjałoby oswobo­
dzeniu narodu niemieckiego i 
wszystkich narodów Europ}7 od 
groźby atomowej śmierci a także

Uroczysta inauguracja
Roku Słowackiego

KRAKÓW (PAP)
W słynnej katedrze wawel 

skiej w Krakowie, gdzie obok 
sarkofagów królów spoczywa 
ją prochy jednego z najwybit­
niejszych poetów polskich — 
Juliusza Słowackiego, zainau­
gurowane zostały w czwartek 
2 bm. uroczystości Roku Sło­
wackiego.

Projekty nowych 
lokomotyw 
powstają w Poznaniu

Konstruktorzy Centralnego 
Biura Konstrukcyjnego przy 
Zjednoczeniu Przemysłu Ta­
boru Kolejowego w; Poznaniu 
pracują nad projektami no­
wych jednostek. W opracowa 
niu znajduje się np. nowocze­
sny elektrowóz o mocy 3000 
KM i szybkości 135 km na 
godzinę. Przeznaczony on bę­
dzie do obsługi ruchu osobo­
wego i towarowego. Drugi typ 
— to projekt zmodernizowane 
go elektrowozu, budowanego 
obecnie przez „Pafawag“ we 
Wrocławiu. Szybkość tej loko 
motywy wynosić będzie 100 
km. na godzinę.

Dla trakcji spalinowej pro­
jektuje się dwa typy lokomo­
tyw, pierwszy o mocy 800 KM 
i szybkości 90 km na godzinę, 
przeznaczony jest do pracy 
manewrowej lub liniowej. Dru 
gi będzie ulepszoną konstruk 
cją lokomotywy spalinowej 
„1 D“.

Konstruktorzy z CBK pra­
cują także nad trójwagonową 
elektryczną jednostką, która 
przystosowana będzie zarów­
no do niskich jak i wysokich 
peronów. (PAP)

Program obchodów Tysiąclecia
coraz ^iekawszy

Masowe imprezy śpiewacze w Gnieźnie 
i Poznaniu

Wierni naszej tradycyjnej przyjaźni 
wzywamy rządy mocarstw 

do porozumienia
Apel francuski cli i polskich 

działaczy ruchu pokoju
PARYŻ (PAP)

Grupa 26 wybitnych działaczy 
polskiego i francuskiego ruchu 
pokoju a wśród nich m. in. pisa­
rze Jacąues MADUALE, Jean — 
Paule SARTRE i b. ministrowie 
Emanuel d’ASTIER, Lauren-ł CA- 
SANOVA, Pierre COT oraz ze 
strony polskiej posłowie: Ostap 
DŁUSKI, Jan FRANKOWSKI, 
Jan IZYDORCZYK, Józef OZGA- 
MICHALSKI, Jan Karol WENDE 
i Stefan ŻÓŁKIEWSKI ogłosiła w 
dniu 2 kwietnia apel w kwestii 
niemieckiej. W apelu tym czyta­
my między innymi:

Oba nasze kraje, sąsiadu­
jące bezpośrednio z Niemca­

mi, należą do tych, które w 
niedawnej przeszłości najo­
krutniej ucierpiały na sku­
tek wygórowanych ambicji i 
poczynań militaryzmu niemie 
ckiego.

Na Zachodzie i Wschodzie 
wysunięto propozycje zmierza 
jące do zmniejszenia napięcia 
w sercu Europy, bądź w dro­
dze wycofania obcych wojsk 
poza określony teren.

Najwyższy już czas wziąć 
pod uwagę tego rodzaju pro­
pozycje i doprowadzić do ich 
realizacji uwzględniając przy 
tym interesy wszystkich stron.'

WARSZAWA (PAP).
W Warszawie odbyło się po 

siedzenie Prezydium Komite­
tu Przygotowawczego Obcho­
dów Tysiąclecia Państwa Pol­
skiego. Prezydium Komitetu 
stwierdziło zadowalający stan 
nad ostatecznym projektem 
_____________________________________________ 9__________

Drastyczne zarządzenie
poskutkowało

WARSZAWA (PAP)
W ostatnich dniach Minister 

Handlu Wewnętrznego uchylił, 
wydany przed miesiącem, zakaz 
nabywania przez przedsiębiorstwa 
handlowe wyrobów cukierniczych 
produkowanych przez spółdzielnię 
im. gen. Świerczewskiego w War­
szawie. Zarządzenie ministra zo­
stało wydane w związku ze złą ja 
kością wyrobów tej spółdzielni.

Zarząd spółdzielni podjął szereg 
środków mających na celu zapew 
nienie właściwej jakości towarów 
produkowanych przez podległe 
zakłady; powołano m. In. specjał 
ny aparat kontroli technicznej, 
zorganizowano laboratorium zakła 
dowe oraz wyciągnięto odpowied­
nie konsekwencje w stosunku do 
osób winnych zaniedbań.

Obecnie słodycze produkowane 
przez spółdzielnie im. gen. Świer 
czewskiego odpowiadają ustalo­
nym normom (a to właśnie było 
powodem odwołania dotkliwej 
dla spółdzielni sankcji).

programu obchodów Tysiącie 
cia. Prace te mają być zakoń­
czone do końca kwietnia br. 
po czym projekt zostanie prze 
dłożony Radzie Państwa.

Prezydium zapoznało się także 
z zamierzeniami Ministerstwa Kuł 
tury i Sztuki w zakresie obchodów 
Tysiąclecia. Plany Ministerstwa 
przewidują obok wzniesienia Bi­
blioteki Narodowej szereg innych 
trwTałych inwestycji o poważnym 
znaczeniu dla kultury narodowej. 
M. in. wybudowane będą gmachy 
opery w Warszawie i Katowicach. 
Ministerstwo Kultury i Sztuki 
przewiduje zorganizowanie z oka­
zji setnej rocznicy powstania 
styczniowego centralnej wystawy 
w Warszawie obrazującej polskie 
walki narodowo - wyzwoleńcze. 
W roku 1964, w związku z 600 rocz 
nicą założenia Akademii Krakow­
skiej będą otwarte wystawy w 
Krakowie i Fromborku przedsta­
wiające wkład nauki polskiej do 
kultury światowej.

Plan obejmuje również szereg 
zamierzeń dotyczących upowszech 
nienia kultury i wydobycia postę 
powych tradycji naszej przesz­
łości. W Kruszwicy, Gnieźnie i 
POZNANIU przewidziane są maso 
we imprezy śpiewacze.

Prezydium Komitetu zatwierdzi­
ło ostateczny preliminarz budże­
towy kosztów konkursu na pom­
nik Grunwaldu oraz plan wydat­
ków z funduszu grunwaldzkiego 
do połowy br.

Stan funduszu grunwaldzkiego 
wynosił w dniu 31 marca br. 
26.781.398,79 zł.

Najwyższy już czas odmó­
wić wszelkiego poparcia rzecz 
nikom ekspansji niemieckiej.- 

W tym celu wzywamy rzą­
dy wielkich mocarstw, by 
spotkały się jak najszybciej 
na najwyższym szczeblu 
rzecz prosta nie po to, by spo 
rządzić bilanse problemów 
spornych, lecz by porozumieć 
się w sprawie natychmiasto- 
wycn i konkretnych rozwią­
zań, nawet gdyby dotyczyły 
one spraw ograniczonych.

My zaś, Francuzi i Polacy, 
wyciągając wnioski z nauk hi 
storii i wierni przyjaźni, któ­
ra zawsze łączyła nasze naro 
dy i nasiliła się jeszcze bar­
dziej we wspólnej walce z hi­
tleryzmem w ruchu oporu, 
apelujemy do opinii publicz­
nej, by poparła nasze wysiłki 
dla dobra naszych krajów i 
dla dobra pokoju.

CzĘściowa amnestia
na Węgrzech

BUDAPESZT (PAP)
Węgierska Agencja Telegraficzna 

MTI ogłosiła w dniu 2 bm. komu­
nikat, w którym podaje do wiado­
mości, że Rada Prezydialna WRL 
podjęła uchwałę o częściowej amne 
stii. Zgodnie z uchwałą kara zo- 
staje całkowicie darowana osobom, 
które za przestępstwo popełnione 
przed dniem 1 maja 1957 r. zostały 
skazane na dwa lata więzienia. 
Skazanym na 4 lata więzienia za 
przestępstwo popełnione przed 
1 maja 1957 r. kara zostaje skró­
cona do dwóch lat.

Całkowitej amnestii bez względu 
na wysokość kary podlegają: oso­
by niepełnoletnie, kobiety w cią­
ży, matki mające dzieci poniżej 10 
lat, kobiety w wieku powyżej 50 
lat j mężczyźni powyżej 60 lat.

Amnestia, nie obejmuje organi­
zatorów i przywódców kontrrewo­
lucji.



MARSZ 10 TYSIĘCY 
BRYTYJCZYKÓW

W Londynie odbyła się
największa
mych 
ci tuko
wym..
Sąuare

dotychczaso-
demonstracji prze- 
zbrojenwm atomo- 
Wiec na Trafalgar 

był zakończeniem
83-kilometrowe go marszu 3 
tysięcy Brytyjczyków, któ­
ry rozpoczął się w Alder- 
maston i rozrósł do 10-ty- 
sięcznego pochodu. Na zdję­
ciu: w marszu z Alderma- 
ston wzięły udział również 
grupy cudzoziemców m. in. 
z NRF, Francji, Szwajcarii 
i Szwecji

Yon Brentano pogrzebał
ograniczone propozycje USA
Echa rozmów waszyngtońskich.

WASZYNGTON (PAP)
Światowa opinia publiczna 

oceniła na ogół jako nader 
skromne wyniki konferencji 
ministrów spraw zagranicznych

wego komunikatu. Większość 
korespondentów podkreśla, że 
deklarowana we wspólnym ko­
munikacie jednomyślność do­
tyczy jedynie podstawowych

czterech państw zachodnich, wytycznych w rozmowach
która zakończyła się w środę 
wieczorem^ w Waszyngtonie 
opublikowaniem dość ogólniko

Fot. — CAF

Rzqd Indii uznaj e
suwerenność Chin nad Tybetem
Szef rebeliantów u premiera Nehru

PEKIN (PAP)
Premier Nenru złożył w 

parlamencie na życzenie przed­
stawicieli opozycji oświadcze­
nie w związku z wydarzenia­
mi w Tybecie.

Nehru stwierdził, że w obec­
nej chwili w związku z nawa­
łem informacji prasowych, po­
głosek. domysłów, a także ofi­
cjalnych oświadczeń rządu 
ChRL, trudno jest dokonać do­
kładnej oceny wypadków, ja­
kie zaszły w Tybecie. Prag-
niemy powiedział premier
Indii — utrzymywać przyjaz­
ne stosunki z narodem tybe­
tańskim i chcemy, by mógł się

on swobodnie rozwijać. Jedno­
cześnie ważne jest dla nas u- 
trzymywanie przyjaznych sto­
sunków z naszym wielkim są­
siadem, Chińską Republiką Lu 
dową. W obecnej trudnej sy­
tuacji powinniśmy zachować 
pewien stopień opanowania i 
rozsądku w traktowaniu tej 
sprawy, tak aby w momencie 
podniecenia nie uczynić cze­
goś, co mogłoby spowodować 
trudności dla naszego kraju.

To co mogę stwierdzić — po 
wiedział następnie premier In­
dii — to fakt, że uzna jemy su­
werenność ChRL nad Tybetem.

Rosnące uprawnienia
związków zawodowych

wykorzystamy dla realizacji rosnących zadań
Referat 1. Logi - Sowińskiego 

na krajowej naradzie aktywu związkowego

ŃAJWIĘKSZY ZBIORNIK WODNY 
W CHINACH

Potężna ściana zapory wodnej o 
wysokości 90 m przegrodzi w przy­
szłym roku Żółtą Rzekę w pobliżu 
Lojangu. Zapora nosząca nazwę 
Sanmensia będzie największa tego 
rodzaju budowlą w Chinach.

BIAŁORUSKI 
REAKTOR JĄDROWY

Akademia Nauk Białoruskiej SRR 
podjęła budowę reaktora jądrowe, 
go o mocy cieplnej tysiąca kilo­
watów. Zbudowanie reaktora umo­
żliwi uczonym białoruskim prowa­
dzenie badań praktycznych w dzie­
dzinie fizyki jądrowej.

USTĄPIENIE 
PRZEWODNICZĄCEGO PARTII 

REPUBLIKAŃSKIEJ
Przewodniczący amerykańskiej 

partii republikańskiej — M Al- 
eom ustąpił w środę ze swego sta- 
nowteka. Na konferencji prasowej 
oświadczył on, iż podaje się do dy­
misji „ze względów osobistych”.

Według informacji Agencji No­
wych Chin, premier Nehru przyjął 
w ubiegły wtorek delegację Tybe- 
tańczyków z Kalimpongu na czele 
z szefem rebeliantów — Lokongwa 
Tsewongrouten. Delegacja dorę­
czyła premierowi Indii memoran­
dum, domagające się od indyjskie­
go rządu zapewnienia bezpieczeń­
stwa osobie Dalaj Lamy, przedsta­
wienia sprawy Tybetu na forum 
ONZ, udzielenia azylu polityczne­
go „uchodźcom tybetańskim” oraz 
wysłania indyjskiej misji pomocy 
do Tybetu.

Nehru wysłuchał wystąpień 
członków delegacji oraz sam prze­
mówił do nich wyrażając nadzie­
ję, że obecne trudności w Tybecie 
zakończą się w sposób pokojowy. 
Oświadczył on wyraźnie, że Indie 
nie mogą interweniować, a w isto­
cie rzeczy nie chciałyby podjąć 

I żadnych kroków, które mogłyby 
pogorszyć sytuację w Tybecie.

WYROK WĘGIERSKIEGO 
SĄDU NAJWYŻSZEGO

W Sądzie Najwyższym Węgier­
skiej Republiki Ludowej zakończył 
się trwający 9 dni proces Ferenca 
Mery i jego czterech towarzyszy,

*ł
**

i
ookarżonych organizowanie po
wydarzeniach w 1956 roku spisku, 
mającego na celu obalenie u- 
strojn. Ferenc Mery skazany zo­
stał na 10 lat więzienia, a pozostali 
oskarżeni na karę więzienia od 2—9 
lat.

LUDŃOSC CHILE
Generalny urząd statyst5rc«ny 

Chile podał do wiadomości, że w
dniu 31 grudnia 1958 r. kraj 
liczył 7.384.403 mieszkańców.

ten

SORAYA ZAMIESZKA 
WE WŁOSZECH?

W poselstwie irańskim w Kolonii

$
podano, b. cesarzowa Iranu,
księżniczka Soraya ma zamiar za­
mieszkać na stałe w Rzymie, albo 
na Riwierze Włoskiej. Sorayi nie 
odpowiada podobno powietrze nad 
reńskie, skutkiem czego często do­
stawała kataru.

NOWY SKANDAL 
OBYCZAJOWY

W mieście Skoevde (północna
Ssrwecja) policja wykryła dom 
schadzek, w którym spotykało się
około stu chłopców dziewcząt.
Nieobyczajny charakter tych ze­
brań został ujawniony w następ­
stwie zeznań pewnej 14-Ietniej 
„dziewczyąy-klientki" domu scha­
dzek, która zaszła w ciążę.

słr. 2

W schód-Zachód.
W świetle komentarzy praso­

wych, sprawa wysunięcia w roz­
mowach Zachodu ze Związkiem 
Radzieckim amerykańskiego pro­
jektu traktatu pokojowego z Niem 
canii nie została uzgodniona w Wa­
szyngtonie między ministrami 
spraw zagranicznych. Opinia jest 
zgodna, iż do storpedowania za­
miaru przedłożenia takiego projek­
tu walnie przyczynił się von Bren- 
tano, który również stanowczo 
sprzeciwił się wszelkiej dyskusji 
nad Jakąkolwiek koncepcją strefy 
rozrzedzonych lub zamrożonych 
zbrojeń w Europie środkowej.

To właśnie stanowisko von Bren- 
tano wprowadziło do rozmów czte­
rech ministrów sporą dozę sprzecz­
ności i niezgody. Jak twierdzi 
agencja AFP, von Brentano usto­
sunkował się również negatywnie
do lansowanych przez USA i po-

WARSZAWA (PAP)
Jak już informowaliśmy w środę odbyła się w Warszawie kra­

jowa narada aktywu związkowego, poświęcona omówieniu zadań 
związków zawodowych w realizacji uchwał III Zjazdu PZPR. Ńa 
naradzie referat ot. „Aktualne zadania związków zawodowych 
na tle uchwał Hi Zjazdu partii” wygłosił przewodniczący Cen­
tralnej Rady Związków Zawodowych — Ignacy LOGA - SOWIŃ­
SKI. Poniżej zamieszczamy skrót tego referatu.

W pierwszej części przemó­
wienia Ignacy Loga-Sowiński 
przypomniał zebranym prze­
bieg dyskusji przedzjazdowej 
oraz wskazał iż. program przed 
stawiony przez partię i uchwa 
lony na III Zjeździe PZPR 
znajduje pełne poparcie mas 
pracujących.

Znacuenie uprawnienia. --------------- ---------V  .——.... —'   *
pieranych przez W. Brytanię pro- {
pozycji stopniowego zbliżania obu । związków zawodowych stale 
państw niemieckich w takich dzie- i-------  ’
dzinach jak komunikacja, trans­
port, handel itp.

rosną. Fakt ten nakłada na
ruch związkowy obowiązek

Spaak obawia się 
dyplomatycznej porażki
Zachodu

WASZYNGTON (PAP)
Na konferencji prasowej zor 

ganizowanej w środę wieczo­
rem w Waszyngtonie z oka­
zji 10 rocznicy istnienia NATO 
sekretarz generalny tej orga-
nizacji Paul - Henry
Spaak oświadczył, że jego zda 
niem Związek Radziecki nie 
dąży systematycznie do trze­
ciej wojny światowej, jednak 
że Zachód nie może sobie po­
zwolić na doznanie porażki dy 
plomatycznej w kwestii Ber­
lina, gdyż stałoby się to po­
czątkiem rozbicia sojuszu pół 
nocno-atlantyckiego i pierw­
szym sygnałem upadku Za­
chodu.

dbania o pełne poszanowa­
nie praw pracowniczych w 
przedsiębiorstwach i instytu­
cjach, obowiązek budzenia 
wśród klasy robotniczej poczu 
cia odpowiedzialności za spra 
wy państwa i gospodarki, pod 
noszenia kwalifikacji i wiedzy 
technicznej robotników, uma­
cniania dyscypliny pracy, prze 
ciwdziałania płynności załóg 
oraz rozwijania socjalistycznej 
świadomości klasy robotniczej.

W ten sposób można by zre 
asumować zasadnicze wskaza 
nia Zjazdu odnośnie pracy 
związków zawodowych. Ze 
wskazań tych wypływają dwa 
następujące wnioski:

• cała działalność związków za 
wodowycli winna być podporząd­
kowana głównemu celowi — reali­
zacji nakreślonego pr*ez III Zjazd 
PZPR 7-letniego programu rozwo­
ju Polski Ludowej.

• w rozwijaniu zadań tego pro-

funduszy. Trzeba także kon­
trolować czy nowe mieszka­
nia z budownictwa zakłado­
wego przydzielane są pracow­
nikom będącym w ciężkich wa 
runkach mieszkaniowych i za 
pobraniem właściwego wkła­
du.

I. Loga - Sowiński omów7ił 
następnie zadania ruchu zwią 
zkow7ego w realizacji podsta­
wowego zadania jakim jest 
wzrost wydajności pracy. Głó 
wną dźwignią wzrostu wydaj­
ności jest ulepszanie organiza 
cji pracy, postęp techniczny, 
podnoszenie kwalifikacji i wie

graniu decydująca rola eałej

Wniosek o rehabilitację
Sacco
i Yanzettiego

NOWY JORK (PAP)
Członek amerykańskiej Izby Re. 

prezentantów, A. Cella, oświadczył 
przedstawicielom prasy, iż zamie­
rza wystąpić z wnioskiem o re- 
wiację procesu Sacco 1 Van®ettiego

pracy związków zawodowych przy­
pada zakładowej organizacji związ 
kowej; ona to bowiem w istocie 
rzeczy stanowi załogę, uczestniczy 
bezpośrednio w procesie produkcji, 
decyduje o jego wynikach, jest 
głównym ogniwem i podstawą dzia 
łania związków zawodowych.

Przypominając podstawowe 
wytyczne rozwoju kraju uch­
walone przez Zjazd, I. Loga- 
Sowiński podkreślił, że ruch 
związkowy ma poważne zada 
nia w ich realizacji.- Jednym 
z tych zadań jest walka o bez

San Francisco
chce gościć 

szefów rządów 
NOWY JORK (PAP) 
Redakcja wychodzącego 

w San Francisco dziennika 
„Cali Bulletin“ zwróciła 
się telefonicznie do oddzia 
łu agencji TASS w Wa­
szyngtonie oraz do Urzędu 
Prezydium Rady Ministrów 
ZSRR w Moskwie z propo­
zycją, by konferencja na 
najwyższym szczeblu odby 
ła się w San Francisco. Od 
dział TASS-a miał odpo­
wiedzieć na te propozycje: 
„Dlaczego nie“? Urzędnik 
w Prezydium Rady Mini­
strów ZSRR obiecał zako-

dzy technicznej. W tych też 
kierunkach winna iść praca 
związkowa.

Związki zawodowe powinny 
stanowić mocną zaporę prze­
ciwko próbom tłumienia kry­
tyki, występować zdecydowa­
nie wobec tych, którzy ją tłu 
mią, ustalać odpowiedzialność 
personalną za wykonanie i 
realizację poszczególnych za­
dań czy uchwał, tak aby było 
wiadomo kto zawinił jeżeli po 
wstał jakiś błąd czy niedopa­
trzenie.

Uchwały Zjazdu wskazują 
— stwierdził I. Loga - Sowiń 
ski — że stałym przedmiotem 
uwagi i działania organizacji 
związkowych i samorządu ro 
botniczego, powinny być nie 
tylko sprawy produkcji i spra­
wy wzrostu dochodu narodo­
wego. Z równą gorliwością 
związki winny zajmować się 
zagadnieniem podziału tego do 
chodu, szczególnie zaś jego 
części przeznaczonej na pła­
ce. Istnieje jeszcze wiele nie­
prawidłowości i dysproporcji 
w płacach, np. w przemyśle 
maszynowym. Przystępując 
do uporządkowania tych nie­
wątpliwie trudnych spraw — 
należy działać ostrożnie i z 
całą rozwagą. Analizując po­
ziom zarobków, wykonanie 
norm, trzeba ustalać czy wy­
sokie wynagrodzenia powsta- 
ją słusznie w wyniku wyso­
kich wydajności, kwalifikacji, 
czy uzdolnień, czy też są prze 
jawem błędnej polityki pła­
cowej, naruszania przepisów 
lub kumoterstwa.

pieczne i higieniczne warunki
o pośmiertne ich zrehabilitowanie, pracy.
Cella stwierdził, iż jest przekona- j Drugie zadanie to udział W 

— i:----- 1: wytycznych planuny, że zostali oni niewinnie ska­
zani i że przyczyną tego były panu, 
jąee wówczas w USA „wrogie dla 
cudzoziemców nastroje”.

Jak wiadomo, Sacco i Vanzetti — 
dwaj emigranci włoscy i działacze 
ruchu robotniczego — zostali are­
sztowani w 1920 roku pod fałszy­
wym zarzutem morderstwa. Proces 
ich trwał 6 tygodni i mimo, iż nie 
dowiedziono im zbrodni, zakoń­
czył się wyrokiem śmierci.

realizacji
w zakresie budownictwa mie­
szkaniowego. Oczekujemy roz 
woju budownictwa z fundu­
szów zakładowych i z sum ło­
żonych bezpośrednio przez pra 
cowników. Przed związkami 
zawodowymi stoi zadanie mo 
żliwie największego zaktywizo 
wania załóg w dziedzinie bu­
downictwa oraz zadanie kon 
troli właściwego wydatkowa­
nia przeznaczonych na ten cel

munikować 
premierowi 
w i.

Burmistrz

tę propozycję 
Chruszczowo-

San Francisco,
gubernator stanu Kalifor­
nia oraz senator Clair En- 
gle zwrócili się w tej spra 
wie do władz waszyngtoń­
skich.

Trzeba więc udoskonalać sy 
stemy płac, a równocześnie 
koncentrować uwagę na zaga­
dnieniu norm, które wobec po 
stępu technicznego, wymagają 
stałej aktualizacji.

Trzeba równocześnie prowa 
dzić nadal prace nad poprawą 
proporcji płac. W tej dziedzi­
nie istnieje konieczność pod­
wyższenia plac najniższych. 
Poprawie powinny też ulec — 
zgodnie z dyrektywami Zjaz­
du — proporcje między per­
sonelem inżynieryjno-techni­
cznym, a kadrą robotniczą.

Światowe ceny samochodów
W końcu ub. r. koncern „Fiat” 

obniżył ceny od 2 do 15 proc. W 
ślad za „Fiatem” poszła „Lancia”, 
obniżając cenę o około 10 proc, 
i „Alfa Romeo”. Decyzje te spo­
wodowały obniżkę cen wozów 
„Volkswagen”, sprzedawanych na 
rynku włoskim. „Renault” obniżył 
ceny modelu „Dauphine” na ryn­
ku angielskim.

W NRF po okresie stabilizacji, 
wystąpiły także tendencje zniżko­
we. Zakłady BMW obniżyły cenę

Historia nader znamienna
Każdy naród, organizacja społeczna czy 

polityczna ma w swojej historii karty 
chwalebne, smutne a niekiedy wręcz nie­
chlubne. Tym ostatnim mianem można 
określić całą historię NATO. Oddajmy 
zresztą głos faktom, których nie da się 
ukryć; podajemy je w związku z 10 rocznicą 
Istnienia NATO.

North Atlantic Treaty Organisation (NATO) 
— organizacja paktu północno-atlantyckiego,
utworzona została na podstawie układu,
podpisanego 4 kwietnia 1949 r. Układ ten 
podpisali przedstawiciele USA, W. Brytanii, 
Francji, Włoch, Kanady, Belgii, Danii, Ho­
landii, Luxemburga, Portugalii, Norwegii 
i Irlandii. 18 lutego 1952 r. przystąpiły Gre­
cja i Turcja, a 5 maja 1955 przyjęto Nie­
miecką Republikę Federalną.

Koncepcja utworzenia „Wspólnoty Atlan­
tyckiej” pochodzi od znanego publicysty 
amerykańskiego — M7altera Lipmana. Przy­
pomnienie tego faktu będzie dla niektórych 
czytelników zaskoczeniem. Jak bowiem wia­
domo Lipman jest czołowym, trzeźwym pu­
blicystą USA; safu nieraz krytykował poli­
tykę swego kraju i niektóre późniejsze po­
sunięcia NATO. No cóż — medice, cura te 
ipsum...

Pierwotnie charakter NATO nie był ofi­
cjalnie ściśle określony, poza ogólnikowym 
stwierdzeniem: organizacja obronna. Na­
stąpiło to znacznie później. Dla nas było 
jednak oczywiste od początku, że NATO 
jest organizacją o charakterze agresywnym, 
wymierzoną przeciwko Związkowi Radziec­
kiemu, Polsce i pozostałym krajom socjali­
stycznym.

15 lutego 1957 r. dowódca sil zbrojnych 
NATO w Europie — gen. Norstad oświad­
czył: system militarny NATO składa się 
z „tarczy” i „miecza”. „Mieczem” jest ame-

rykańskie lotnictwo strategiczne i bombow­
ce brytyjskie; „tarczą” zaś wojska lądowe 
wszystkich państw. Powiedział on również, 
że USA postanowiły dostarczyć swym so­
jusznikom broni atomowej i że nie może 
być mowy o żadnych ograniczeniach w jej 
stosowaniu.

Oświadczenie gen. Norstada stało się pew-
nego rodzaju po-
przedniej działalności NATO. W lipcu 1954 
roku mocarstwa zachodnie odrzucają propo­
zycję Związku Radzieckiego w sprawie przy­
stąpienia ZSRR do NATO. Można w tym 
miejscu zadać zupełnie retoryczne pytanie: 
jeśli NATO mianuje się organizacją poko-

błikowała deklarację, określającą charakter, 
podstawowe wytyczne i cele polityki bloku 
atlantyckiego. Deklaracja zapewnia, że 
„Pakt Atlantycki nigdy nie będzie agresyw­
ny i piętnaście państw członków NATO zde­
cydowanych jest rozwiązywać problemy 
międzynarodowe w drodze rokowań”. W 
komunikacie stwierdza się równocześnie, że 
Rada postanowiła zgromadzić w krajach 
NATO zapasy głowic jądrowych i oddać do 
dyspozycji dowódcy naczelnego sił zbroj­
nych NATO w Europie pociski balistyczne 
z głowicami atomowymi... Obietnicę speł-

„Isetty 250” o 3,6 proc, a „Isetty 
300” — o 5,3 proc.; staniał także 
model „Isabella”, „Borgwarda” o 
3,3 proc. Podskoczyły natomiast 
w cenie wozy „Opel-Kapitan” z 
9.300 na 10.250 DM. - ,

Na rynku angielskim przeważa 
tendencja zwyżkowa. Podrożały 
wozy marki „AC”, „Bentley”, 
„Triumph” i „Rolls-Royce”. Wśród 
czterech modeli marki „Rover”, 
tylko jeden — „105 Salon” jest nie­
co tańszy. „Ford” obniżając o 6,9 
proc, cenę „Zephyra MK II”, pod­
wyższył w tym samym niemal 
stopniu cenę „Zephyra Estate Car” 
(z 775 na 825 funtów szterlingów).

Mimo pewnego zastoju w zbycie, 
ceny nowych modeli wozów ame­
rykańskich wykazują w zasadzie 
tendencje zwyżkowe. Np. „Ford- 
Fairlane” podskoczył z 2622 na 2720 
dolarów; „Chrysler-Saratoga” — z 
3.955 na 4.104 doł. „Dodge-Royal” — 
z 2.915 na 3.068 doi. Staniały nato­
miast wozy marki „Pontiac” („Star 
Chief”) z 3.910 na 3.138 doi. Ceny 
słynnych „krążowników” — „Ca- 
dillac-Eldorado”, utrzymują się od 
2 lat na tym samym poziomie: 
13.075 dolarów, (pch)

Ollenhauer proponuje
jową, to cóż. inoże stać na przeszkodzie 

propozycji radzieckich?
Odpowiedzią na to pytanie jest fakt do­

puszczenia w niespełna rok później (5 ma­
ja 1955 r.) Niemieckiej Republiki Federal­
nej do NATO. Toteż zupełnie zrozumiałą od­
powiedzią państw socjalistycznych było za­
warcie 14 maja Układu Warszawskiego.

Następstwem przyjęcia NRF do NATO jest 
rozbudowa po dzień dzisiejszy zachodnio- 
niemieckiego militaryzmu, aż do uzbrojenia 
Bundeswehry w broń atomową włącznie. 
Dochodzi do tego, że hitlerowski generał 
Speidel mianowany zostaje w lutym 1957 r. 
dowódcą wojsk lądowych NATO w Europie 
Środkowej.

W lipcu 1957 r. rząd NRF oddał do dyspo­
zycji dowództwa NATO trzy pierwsze dy­
wizje grenadierów Bundeswehry. Potem na­
stępne jednostki. \

Kolej na dalsze zbrojenia. W kwietnia 
1958 r. ministrowie spraw obrony krajów, 
związanych Paktem Atlantyckim postanawia
ją zwiększyć siły zbrojne 
dywizji, uzbrajając je w

♦
19 grudnia 1957 r. sesja

NATO z 17 do 30 
broń atomową.

Rady NATO opu-

niono. Jak wiemy, na terenie NRF (Dort- f nfnnnuin 7lflf{nnP7Qnio 
mund) zainstalowano już wyrzutnie takich UlCpOWb ZjuUlluuZ.Klllu 
pocisków.

Tak w świetle faktów 
wistość.

Mimo „zdecydowania

wygląda rzeczy-

do rokowań”
państwa NATO wołały prowadzić politykę ’ 
„z pozycji siły”. To, że w końcu państwa r 
zachodnie zgodziły się na konferencję mi- f 
nistrów spraw zagranicznych w Genewie 
jest wynikiem inicjatywy i nieustępliwej i 
polityki pokojowej rządu Związku Radziec- i 
kiego oraz nacisku opinii publicznej. Kwe- a 
stia spotkania na najwyższym szczeblu w i 
dalszym ciągu obwarowywaną jest przez Za- \ 
chód różnymi, przeważnie czysto procedu- f 
ralnymi zastrzeżeniami. Gdzież więc ta r 
skłonność <io rokowań? f

Takie są fakty z niechlubnej historii orga­
nizacji zwanej w skrócie — NATO. Fakty 
te na pewno nie pozwolą spełnić obradują­
cej w Waszyngtonie jubileuszowej sesji Ra­
dy Paktu Atlantyckiego, założonego celu: 
przekonania opinii, że NATO jest organi­
zacją obronną. Opinia publiczna ma na ten 
temat wyrobione zdanie.

Mieczysław MALIŃSKI i

Niemiec
BONN (PAP) *
Przywódca socjaldemokra­

tów zachodnioniemieckich E- 
rich Ollenhauer wyraził po­
gląd, że zjednoczenie Niemiec 
możliwe jest w obecnej sytua­
cji tylko etapami. Na wiecu 
wyborczym SPD w Getyndze 
Ollenhauer oświadczył, że 
zwłoka w zawarciu traktatu 
pokojowego z Niemcami spo­
woduje pogłębienie podziału 
Niemiec. Zawarcie zaś trakta­
tu z jednym z państw nie­
mieckich spowodowałoby, że 
obecne granice między obu 
państwami niemieckimi stały­
by się trwałą granicą państwo 
wą.

Szaleństwem jest prowadze­
nie polityki, która może po­
ciągnąć za sobą takie konsek­
wencje.



Przed »wielkim skokiem«
Czerwińsku (powiat 

Płońsk, woj. warszawskie) 
oddano do użytku pierwszą 
w kraju typową aptekę 
wiejską, mieszczącą się w 
specjalnie zbudowanym do­
mu. Budynek oprócz ob­
szernych i wygodnych po­
mieszczeń aptecznych po­
siada na piętrze 2 pokoje z 
kuchnią i kancelarię dla 
personelu. W bież. roku 
wybuduje się takich aptek 
14. Plany perspektywiczne 
przewidują, że do roku 1975 
zaspokoi się podstawowe 
potrzeby wsi w tej dziedzi­
nie tak, aby 1 apteka wypa­
dała na 10 tys. mieszkań­
ców. Na zdjęciu górnym — 
budynek apteki wiejskiej: 
na. dolnym — mgr Kozlow-

wielkie porządki
Samochód wjeżdża w opłotki wsi. Rzucają się w oczy 

rozwalone ploty, od dawna nie łatane. Zwalniamy. Udaje 
się niekiedy objąć spojrzeniem całe obejścia gospodar­
skie. Tu widać stertę śmieci i psujących się odpadów; 
widocznie w gospodarstwie brak śmietnika. Tam ustęp 
pozbawiony drzwi pokazuje „uroki” swego wnętrza. 
Ówdzie gnojowisko na podwórzu urąga jakimkolwiek 
zasadom porządku i higieny. Główna droga przez wieś 
dawno nie była naprawiana: bruk rozchwiany, kamienie 
z niego powyrywano. Wracamy tędy wieczorem. Nigdzie 
nie ma oświetlenia na Zewnątrz domów, nawet przed 
szkołą, czy świetlicą wiejską. Jakże tu ponuro.^

To nie wstęp do reportażu, 
* choć mógłby nim być — 

i to z niejednej wielkopolskiej 
wioski. Jest bowiem prawdą, 
że stan sanitarno-higieniczny 
naszych wsi (w innych czę-ski 

stwa.
przygotowuje lekar-

CAF — fot. Grzęda

Od wiatrówki do samochodu
Omówienie spraw finanso­

wych oraz działalności szkole 
ni owo-sportowej w roku ubie 
głym były głównymi temata­
mi plenarnego posiedzenia Za 
rządu Wojewódzkiego Ligi 
Przyjaciół Żołnierza w Pozna

sce podczas światowych zawo 
dów krótkofalowych.

Jak wynika z planów, w ro 
ku bieżącym LPZ przeszkoli 
co najmniej 37 tysięcy osób.

(L)
niu.

W 
łono 
nego

ubiegłym roku przeszko 
w województwie na róż- 
rodzaju kursach prawie

37 tys. osób, co miało zna­
czenie dla zwiększenia obron 
ności kraju.

Dużo inicjatywy wykazały 
zwłaszcza rady sportów ogól- 
nowojskowych, motorowa, wo 
dna, radiokluby. Pomyślnie 
przebiegało szkolenie strzele­
ckie. Wydział motorowy prze­
szkolił ogółem 7.000 osób na 
kursach samochodowych i mo 
tocyklowych, ocenianych bar 
dzo pochlebnie przez entuzja­
stów motoryzacji. Wśród mie 
szkańców różnych miast du­
że zainteresowanie budziły zor 
ganizowane przez LPŻ wysta 
wy, pogadanki i odczyty na 
temat obrony przeciwlotniczej 
i przeciwatomowej.

Pokaźnym dorobkiem posz­
czycić sią mogą kluby i ośrod 
ki wodne LPŻ, posiadające o- 
becnie więcej sekcji pływac­
kich, kajakowych, żeglarskich 
wieloboju morskiego, motoro 
wodnych i modelarstwa szkut 
niczego. Do rzędu czołowych 
należy klub sierakowski.

Dzięki ofiarności społeczeń­
stwa i aktywu LPŻ wybudo­
wany został ośrodek wodny 
w Słupcy, szkolący pływaków, 
żeglarzy i sterników. Podob­
nie jak w innych dziedzinach 
szkolenie wodne w wojewódz 
twie postawione zostało na 
właściwym poziomie, o czym 
świadczą wyniki uzyskane w 
czasie różnych imprez. M. in. 
ekipa wodna uplasowała się 
na IV miejscu podczas między 
narodowych zawodów mode­
larskich i pływackich, a na I 
podczas krajowych motorowo 
dnych mistrzostw LPŻ. Inna 
sekcja. a mianowicie radio­
ci11,0 poznański, zajęła II miej

Losowanie 
NPRSP

1 bm. rozpoczęło się w Kosza 
linie XV losowanie obligacji 
Narodowej Pożyczki Rozwoju 
Sił Polski.
W pierwszym dniu wylosowa 

no następujące wyższe pre­
mie:

5 tys. zł nr 798450.
1000 zł nr nr: 152385, 439437, 

483855, 678859, 856288.
(PAP)

Niedźwiedzie wróciły 
do lasów 
świętokrzyskich

Wielkie poruszenie mieszkańców 
wsi położonych w okolicy Święto­
krzyskiego Parku Narodowego wy­
wołała wiadomość, że w puszczy 
jodłowej przebywa duży niedźwiedź 
brunatny. Wiadomość została po­
twierdzona przez jedną z miesz­
kanek Krajna, która zbierając 
grzyby, zauważyła niedźwiedzia w 
chwili, gdy ten wdrapywał się na 
wysoką jodłę.

Zdaniem FKników — zwierz przy 
był do lasów świętokrzyskich z 
rejonu Karpat, dokąd 150 lat temu 
wy wędrował. (PAP)

Dożywocie 
za włamanie

Sąd Wojewódzki w Katowicach 
ogłosił wyrok na sprawców głoś­
nego włamania do kasy Przedsię­
biorstwa Robót Inżynieryjnych w 
Katowicach, skąd w grudniu ub. 
roku skradli oni 1.770 tys. zło­
tych. Po dwudniowej rozprawie, 
która toczyła się w trybie doraź­
nym — Daniel Bławicki, inicjator 
i prowodyr włamania, skazany zo­
stał na karę dożywotniego więzie­
nia, Władysław Małoszyc na karę 
15 lat więzienia, a Edward Cio­
łek na 12 lat więzienia. Sąd orzekł 
również całkowity przepadek ich 
mienia. (PAP)

ściach Polski jest raczej go­
rzej niż w Poznańskiem) na­
leży do najgorszych w Euro­
pie. Złożyły się na to wiekowe 
Zaniedbania. Wynikają one z 
braku kultury w ogóle, co by­
najmniej nie sprzyja szerzeniu 
oświaty rolniczej i stosowaniu 
postępowej myśli technicznej. 
Straty gospodarcze spowodową 
ne brakami sanitarnymi są o- 
gromne i, co gorsze, trudno im 
od razu zapobiec.

W ostatnich latach zrobiono 
w tej dziedzinie niemało. Po­
czynaniom tym brakło jednak 
istotnego czynnika: komple­
ksowości w działaniu. 
Obecnie jednak można mieć 
uzasadnione nadzieje, że spra­
wa zdecydowanie wkracza na 
właściwe tory. Mamy to do za­
wdzięczenia inicjatywie pra­
cowników Wojewódzkiej Stacji 
Sanitarno - Epidemiologicznej 
w Poznaniu.

Z inicjatywą higienizacji 
wsi (bo taką nazwę otrzymała 
akcja) wystąpił dyrektor 
WSS-E dr Grzymała w listo­
padzie ubr., proponując podję­
cie długofalowego zobowiąza­
nia dla uczczenia III Zjazdu 
PZPR oraz 1000-lecia istnienia 
Państwa Polskiego. W styczniu 
wybrano Wojewódzki Komitet 
Higienizacji Wsi, do którego 
weszli przedstawiciele najważ­
niejszych instytucji, organiza­
cji i władz szczególnie zainte­
resowanych. Wkrótce potem po 
dobne komitety powołano w 
powiatach i wytypowano w 
każdym powiecie po jednej co 
najmniej wsi, która powinna 
możliwie szybko stać się wzor­
cową dla okolicy pod wzglę­
dem stanu sanitarno-higienicz- 
nego.

Przyjęto zasadę, by w skład 
komitetów wchodzili przedsta­
wiciele wszystkich związków, 
organizacji, władz, a nawet 
przedsiębiorstw, które mogą 
dopomóc w akcji. W komite­
tach lokalnych, wybieranych 
na zebraniach wiejskich, po­
winni m- in. uczestniczyć świa­
tli, starsi, mający autorytet we 
wsi — gospodarze. Oni bo­
wiem szczególnie potrafią, 
przy dobrych chęciach, prze­
konać resztę mieszkańców, że 
ich wieś powinna stać się przy­
kładem pod względem gospo-

wybieli lub wymaluje miejsca 
użyteczności publicznej, a po­
nadto do wykonania tych prac 
odda własny środek lokomo­
cji. Wydział Gospodarki Ko­
munalnej doprowadzi do wzo­
rowego stanu sanitarnego wy­
typowaną studnię publiczną, 
dostarczy po 1000 płyt chodni­
kowych na każdą z trzech wy­
branych wsi...

— A więc w Tureckiem aż 
trzy wsie objęto akcją?

— W zasadzie tylko jedną, 
a mianowicie Tokary. Ale poza 
tym dobrze zaopatrzonej wsi 
Chlewo postanowiono dać 
„szlif” zewnętrzny, a we wsi 
Cielce zostanie założony lokal­
ny wodociąg, gdyż są tam go­
towe dwie studnie głębinowe, 
co rzadko się na naszych 
wsiach trafia. W ten sposób od 
razu trzy wsie w pow. turec­
kim będziemy mieli na wzoro­
wym poziomie. Jednakże dekla 
racje, o których mówiłem, do­
tyczyły w zasadzie tylko To- 
kar-

— A co zrobiono w Toka- 
rach?

■— I tu zaczęto od wybrania 
komitetu. Warto zaznaczyć, że 
ludność z dużym zadowoleniem 
przyjęła nasz plan. Postanowić 
no tam, że w pierwszym eta­
pie, do 20 kwietnia, wszyscy 
doprowadzą własne zagrody do 
dobrego stanu sanitarno-po- 
rządkowego, co stwierdzi spe­
cjalna kontrola z Powiatowej 
Stacji San.-Epid. W drugim 
etapie Komitet Higienizacji 
Wsi ułoży harmonogram dal­
szych prac. O tym z kojei po­
wiadomi się lokalny komitet, 
zobowiązując go do pomocy 
wówczas, gdy na przykład 
przywiezione zostaną sadzonki 
drzew lub płyty chodnikowe. 
Chodzi o to, by byli na czas 
ludzie do rozładunku, sadze­
nia, czy wykładania (chodni­
ków7). Poza tym lokalny komi­
tet winien w tym okresie wy­
stąpić z własnymi propozycja­
mi, które postaramy się po­
przeć radą lub środkami ma­
terialnymi.

O wielkiej akcji higieniza- 
cji wsi dałoby się powie­

dzieć znacznie więcej. Będzie­
my o nich aktualnie informo­
wać. Powiedzmy dziś jeszcze 
tylko to, że rozpoczyna się wal 
ka o wielkim dla wsi znacze­
niu. Trzeba podkreślić, że po­
trzebom wsi wychodzą bezin­
teresownie na przeciw ludzie 
dobrej woli, których inicjaty­
wę wieś wielkopolska powin­
na podchwycić szczerze. Naj­
więcej zależy właśnie od sa­
mych mieszkańców wsi: jak 
przyjmą inicjatywę, jak zachę­
cą ludzi, którzy przychodzą im 
pomóc.

Mieczysław SKĄPSKI

Z sali sądowej
da mości, estetyki, 
gieny, przejawów 
społecznej itp.

Tak się bowiem

kultury, hi 
inicjatywy

rzecz kom-
pleksowo traktuje. Chodzi o to, 
by realizując postęp na każ­
dym polu przygotować wieś do 
zrobienia zasadniczego „sko­
ku” rozwojowego.

TAr Aleksander Golenda z 
ramienia Wojewódzkiej 

Stacji San.-Epid. opiekuje się 
akcją w pow. Turek. Zapytałem 
go, co zostało dotąd zrobione.

— Powstał Powiatowy Ko­
mitet Higienizacji Wsi w Tur­
ku — odpowiedział dr Golen­
da. — Już na pierwszym posie­
dzeniu członkowie, w imieniu 
reprezentowanych przez siebie 
instytucji, zadeklarowali na co 
z ich strony będzie można li­
czyć.

— Jakie to były deklaracje?
— Na przykład architekt po 

wiatowy zobowiązał się wyko- 
rtać szkicowy plan zabudowy 
przestrzennej wytypowanej 
wsi oraz zrobić projekt adap­
tacji wskazanego obiektu na 
łaźnię. Przedsiębiorstwo remon 
towo-budowlane wykona na­
prawy bez „narzutów”, czyli 
taniej, bezpłatnie zrobi gabloty 
informacyjne oraz ewentualnie

wam wiosenki

Fot. — K. Przychodzki

dr Jerzy Młodziejowski

Notatki długopisem 69
/znowu nad kultural­

nym Poznaniem po­
wiaty dwie żałobne cho­
rągwie. W niedługim po so­
bie czasie zmarli dwaj lu­
dzie z dawniejszego poko­
lenia; ludzie, którzy za­
służyli się walnie naszej 
kulturze. Obaj cisi i nie 
narzucający się własną oso­
bowością. Obaj z olbrzymim 
dorobkiem. Znaliśmy ich 
doskonale i czuło się do 
nich powszechną sympatię.

Więc Roman Ulatowski. 
Od 40 z górą lat znany fo­
tografik. Miał w okresie 
międzywojennym pracownię 
przy Placu Wolności. Cza­
sami ktoś zachodził na to 
wysokie piętro, by sporzą­
dzić sobie portret — jed­
nakże nie ta dziedzina by­
ła panu U łotewskiemu za­
sadnicza. Stanowił w pew­
nym sensie odpowiednik 
wileńskiego Jana Bułhaka.

Oto wędrował po całej

wyniosłych wnętrz kazały
U łotewskie mu pokonać

Wielkopolsce skrzętnie
notował Swym obiektywem 
wszystkie, godne pamięci 
zabytki architektury. Mija­
nemu krajobrazowi również 
udzielał czasem uwagi. Po­
wstawało zwolna imponują­
ce archiwum klisz i świet­
nie opracowanych powięk­
szeń, Rodziła się teka za 
teką. Najsławniejsza „far- 
na”! Jakże tam trudno ope 
rować obiektywem! Ciemno 
i laurowo. Jednakże powa­
ga i dostojeństwo tych

Łapówki i 4,6 min. zł strat
Przed Sądem Wojewódzkim w 

Poznaniu rozpoczął się wczoraj 
proces, który stanowi epilog nad­
użyć popełnionych w latach 1955— 
1957 w poznańskim Regionalnym 
Biurze Sprzedaży CPLiA. Na ławie 
oskarżonych zasiadło kilkunastu 
byłych pracowników tego przed­
siębiorstwa — m. In.: naczelny 
dyrektor Zb. Kmleciak, dyr. handl. 
— Fr. Odrobny, gł. księgowy -Ł 
Cz. Mroczyk, a ponadto pracow­
nicy działu handlowego i kierow­
nicy sklepów.

W ub. roku — czytamy w akcie
oskarżenia wszczęto śledztwo,
które ujawniło wielką aferę ła- 
powniczą. I tak Odrobny w związ 
ku z dostawą do RBS towarów pry 
watnych wytwórców przyjął łapów 
ki w wysokości 2.500, 1.500, 10.000,
10.000, 1.000, 2.000,
1.000 i 600 zł. Ogółem 
który był najbardziej 
pracownikiem KBS,

2.500, 4.000, 
Odrobnemu, 
przekupnym 
zarzuca się

popełnienie 14 przestępstw. O po­
dobne czyny oskarża się również 
innych pracowników RBS. Łapów­
ki były właśnie bodźcem — stwier­
dza prokurator — które skłoniły o-

W Szczecinie spłonęło kino
W nocy patrol milicji zauważył 

dym, wydobywający się z pomlesz 
czeń kina „Bałtyk” w Szczecinie. 
Wezwana straż ugasiła pożar — 
niemniej cała sala kinowa zosta­
ła zniszczona, straty wynoszą o- 
koło 250 tys. zł. Przyczyna pożaru 
na razie nie jest znana. Odbudowa 
kina potrwa najmniej pół roku.

(PAP)

skarżonych do zakopywania ol­
brzymich ilości nlechodliwych to­
warów. Artykuły te w przeważają­
cej mierze zalegają magazyny 
RBS i w konsekwencji są obejmo­
wane przeceną. Śledztwo wykaza­
ło, że w samej tylko przecenie bu­
tów rogożynowych (zakupionych w 
cenie po 190 zł, a przecenionych 
na 12 rJ!) przedsiębiorstwo straci­
ło ponad 100 tys. zł. Biegły w dzie 
dżinie księgowości wyliczył, że w 
związku z przeceną towarów RBS 
poniosło straty, sięgające 4,6 min. 
złotych. W wyniku takiej sytuacji 
przedsiębiorstwo ponosiło dalsze 
szkody (zamrożenie środków obro­
towych, płacenie poważnych od­
setek bankowi, popadnięcie w ta­
rapaty finansowe wskutek czę­
stych wyłączeń przez bank spod 
kredytowania części zapasów). 
Trzeba dodać, że straty powstałe 
w wyniku przeceny będą się stale 
zwiększały z powodu znikomej 
sprzedaży zakupionych towarów. 
Śledztwo wykazało, że do powsta­
nia takiej sytuacji doprowadzili:

wszelkie przeszkody. Obole 
dawnych budowniczych tej 
„Fary’* — właśnie Ulatow- 
ski dokonał dzieła niemal 
równie ważnego: zarejestro 
wal Swym okiem skarby 
architektury, tak bardzo za­
chwycające licznych cudzo­
ziemców.

Fotografie Ulatowskiego 
były bodaj jedyną repre­
zentacją Poznania i jego 
ziemi w okresie międzywo­
jennym. Publikowane w 
milionach prasowych odbi­
tek, znane z książek, pocz­
tówek, podręczników i pros­
pektów. Kto z nas nie pa­
mięta „Ratusza” od bruku 
aż po Orła, zdejmowanego 
z jakiegoś dachu starej 
kamieniczki, przy zastoso­
waniu przemyślnych, szero­
kokątnych obiektywów... Po 
wojnie okazało się, że ma­
ła część klisz ocalała. Jakże 
cieszyliśmy się nimi razem 
z autorem. Jak bardzo był u 
przejmy i delikatny. Jak 
Go nam teraz bardzo za­
brakło. Kto podejmie Jego 
trud? Kogo urzeknie wiel­
kopolski krajobraz i kto tak 
pięknie jak On utrwali na­
szej ziemi architekturę...

Za Romanem Ulatowskim 
podążył w tamte strony 
Zdzisław Szulc, twórca i 
kierownik wspaniałego Mu­
zeum Instrumentów Mu­
zycznych. Śmierć jest zaw­
sze zaskoczeniem, lecz na­
gła — napawa każdego z 
żyjących prawdziwą trwogą 
i myślą o nietrwałości ludz­
kiej, życiowej wędrówki. 
Pozostają wszakże czyny i 
dzieła. Tego testamentu i 
tego spadku Zdzisław Szulc 
jest dla nas wielkodusznym 
ofiarodawcą. Nigdyśmy w 
Polsce dotąd nie mieli tak 
gorącego fanatyka tych kil­
kudziesięciu odmian muzycz 
nych instrumentów. Szulc 
zaczął od prywatnego zbior­
ku. Po wojnie ofiarował to, 
co Mu ze zbiorów pozosta­
ło Państwu i przez minione 
lata wspaniale rozimnął po­
wierzony sobie dział.

Cieszył się równą rado­
ścią starymi skrzypcami 
Dankwarta jak i góralskim, 
owczym dzwonkiem. Poster 
ską kołatką i starusieńkim 
„nirginałem”. Pozostawił 
imponujący, wydany w 1953 
roku, „Słownik lutników 
polskich”, podziwiane przez 
cudzoziemców Muzeum w

i

t

Kmleciak, Odrobny i kier, 
zbytu K. Zieliński. Tyle akt 
żenią.

Wczoraj na rozprawę nie

sekcji 
oskar-

stawił
się m. in. osk. Tadeusz Sitek. Z 
zaświadczenia lekarskiego wyni­
kało, że jest chory. Sąd postano­
wił to stwierdzić. W domu Sitka 
nie zastano — rzekomo miał być 
w szpitalu. Jednakże tam również 
go nie znaleziono. Ze względu na 
ekonomię procesową Sąd postano­
wił na razie wyłączyć sprawę 
Sitka I ustalić, jaki jest faktycznie 
stan jego zdrowia. Proces trwa.

(ak)

Rynku, tradycję 
nych koncertów’1

.muzeal-

ciszony żal po sobie.
nieu- 
Któ-

rzyśmy Go znali — nie ro- 
zumiemy, że odszedł! Jesz­
cze był wśród nas — jeszcze 
spoglądał na ratuszowy ze­
gar, nim wszedł do Swego 
muzeum. Już tam nie wej­
dzie — choć w nim na zaw­
sze pamięcią zostanie.
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Głos urbanisty

Poznań otoczyć 
miastami - satelitami

Niedawno prof. mgr inż.
Władysław CZARNECKI 

miał w Poznaniu wykład o 
elastyczności układów urbani­
stycznych i ich praktycznym 
zastosowaniu. Ten sam wy­
kład Profesor wygłosił po­
przednio w PAN-ie i we Wro­
cławiu dla tamtejszych urba­
nistów.

Zdanie naszego rozmówcy 
cenimy wysoce, gdyż profesor 
Czarnecki jest jednym z czo-

»Śląsk« popłynie
na »Mazowszu«

Statek żeglugi gdańskiej 
„Mazowsze” w dniu 23 kwiet­
nia br. wyruszy w okrężny 
rejs po Bałtyku, mając na 
swym pokładzie zespół pieśni 
i tańca „Śląsk”. ,

„Śląsk” podczas swej trwa­
jącej ok. 22 dni podróży od­
wiedzi Helsinki, Sztokholm, 
Oslo i prawdopodobnie Ko­
penhagę. Długość tego rejsu 
wyniesie ok 2 tys. mil mors­
kich. (PAP)

Niemiecka gwiazda filmowa 
— Romy Schneider, bożyszcze 
kinomanów NRF, wystąpi w 
nowym filmie pt. „Panna- 
Aniol{\

Fot. — CAF

Na „Junaku44
-150 km/ąodz.?

W Gdańsku trwają przygoto­
wania do przeprowadzenia w naj- 
błiższą sobotę lub niedzielę inte­
resującej imprezy — pobicia re­
kordu szybkości na motocyklu kra­
jowej produkcji marki „Junak”. 
Organizatorem jest gdański klub
motocyklowy
ba pobicia

,Budowlani”. Pró- .
rekordu szybkości od-

będzie się na jednej z szos pod 
Gdańskiem na prostym trzykilo­
metrowym odcinku. Znany moto­
cyklista wicemistrz motocrossu 
Polski Franciszek Sl/achcwicz za­
mierza osiągnąć na motocyklu ok. 
150 km na godzinę. Oczywiście 
próba ta nastąpi na seryjnej ma­
szynie oprofilowanej i na rynko­
wym paliwie, (PAP)
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łowych reprezentantów Towa­
rzystwa Urbanistów Polskich, 
był dziekanem zlikwidowanego 
Wydziału Architektury Poli­
techniki Poznańskiej, a obec­
nie jest profesorem na Poli­
technice Wrocławskiej. I co 
szczególnie należy podkreślić 
— prof. Wł. Czarnecki jest 
związany z Poznaniem od daw­
na; pełnił przez długie lata 
funkcje odpowiadające obecne­
mu stanowisku „głównego ar­
chitekta miejskiego” (również 
w okresie powojennym). Prof. 
Czarnecki kocha i czuje Po­
znań, w którym to mieście sze­
reg reprezentacyjnych budowli 
i koncepcji urbanistycznych 
zawdzięcza swoje istnienie Je­
go pracowni twórczej.

Ponieważ zainteresowanie 
urbanistyką w ogóle, a w 
szczególności urbanistyką Po­
znania jest ogromne, zwrócili­
śmy się do profesora Czarnec­
kiego o udzielenie wywiadu.

— Jakie jest zdanie Pana 
Profesora na temat rozrastania 
się naszego miasta i czy obec­
ne tempo nie grozi Poznaniowi 
w przyszłości „katastrofą”?

— Poznań liczy dziś ponad 
400.000 mieszkańców, a prze­
widuje się, że w 1975 r. osiąg­
nie 600 000. Łatwo więc obli­
czyć, na podstawie dotychcza­
sowego zaludnienia, iż jeszcze 
przed rokiem 2.000 Poznań 
miałby 800.000 mieszkańców. 
Tymczasem nasze plany przy­
szłościowe przewidują, że usłu­
gi — kanalizacja, wodociągi, 
światło, gaz — będą obliczone 
na 600-tysięczne miasto. Per­
spektyw dalszej rozbudowy u- 
sług Poznań nie posiada. Wo­
bec tego dwustu tysiącom lud­
ności nie można by zapewnić 
nieodzownych wygód komunal­
nych. Już dziś zresztą usługi 
nie nadążają za rozwojem 
miasta i z tego każdy z miesz­
kańców dobrze zdaje sobie 
sprawę. Tak samo jest zresztą 
z komunikacją w śródmieściu. 
Zaprojektowana niegdyś na 
100-tysięczne miasto, krótko 
przed wojną, kiedy Poznań li­
czył już 250.000 ludności, funk­
cjonowała coraz gorzej. Obec­
nie trudności komunikacyjne 
nie są nikomu obce i pokona­
nie ich to nie tylko nowy ta­
bor tramwajowy, lecz i po­
szerzanie ulic, wybudowanie 
nowych arterii i mostów. In­
westycje te, na przykładzie 
choćby ostatnich 14 lat, nie tak 
prędko doczekają się realiza­
cji z uwagi na ogromne na­
kłady finansowe. Dlatego też 
rozwój Poznania będzie po ro­
ku 1975 prowadzić do takiej 
samej sytuacji jak obecna albo 
jeszcze gorzej; to znaczy — 
miasto pozostanie bez dosta­
tecznego zaplecza usług.

— Z tego, co Pan Profesor 
powiedział, wynika, że lep­
sze byłoby dla Poznania wy- 
zbycze się aspiracji miliono­
wego miasta?

— Oczywiście. Taniej, łat­
wiej i zdrowiej tworzyć mniej­
sze skupiska ludności, niż ol­
brzymie miasta, które pochła­
niają znacznie więcej wydat­
ków.

—- Podczas wykładu Pan 
Profesor wspominał o nowo­
czesnej urbanistyce mającej 
prawo obywatelstwa w wielu 
europejskich krajach, a także 
w Ameryce. Czy zastosowanie 
się do jej wymogów w Pozna­
niu dałoby konkretne korzyści 
samemu miastu i ludności?

— Koncepcja układu kon- 
stelacyjnego zrodziła się w 
1898 r. Inicjatorem jej był An­
glik — E. Howart i on też 
zbudował pierwsze miasto — 
satelitę Po wojnie idea ta 
zdobyła sobie wielu zwolenni­
ków. Trudności komunalne po­
wstały w miastach, zwłaszcza 
dużych, rozrastających się w 
podobnym tempie jak Poznań. 
Konieczność więc zmusiła ur­
banistów do szukania najbar­
dziej ekonomicznych rozwią­
zań.

— Na czym polega układ 
konstelacyjny?

— Zamiast rozbudowywać 
duże miasta, projektować wo­
kół nich mniejsze — satelity, 
współpracujące z sobą. Połą­
czone szybką komunikacją

Poznań na tle satelitów. W odległości około z0 km od 
centrum miasta macierzystego znajdują się: Kostrzyn, 
Pobiedziska, Murowana Goślina, Rokietnica, Stęszew, 
Mosina i Kórnik.

tworzą w zasadzie jedną całość 
z „centralnym” miastem.

— Czy Poznań ma warunki 
dla zastosowania wobec niego 
omawianego układu?

— Jak najlepsze. W promie­
niu 20 kilometrów istnieje 
wiele miasteczek jak Kostrzyń, 
Pobiedziska, Murowana Gośli­
na, Rokietnica, Stęszew, Mo­
sina, Kórnik, — które przy 
bardzo ekonomicznej rozbudo­
wie i zlokalizowaniu w nich 
przemysłu mogłyby spełniać 
rolę satelitów. Jesteśmy w tym 
szczęśliwym położeniu, że te 
miasteczka między sobą i z

pierają obecnie swoją rozbu­
dowę na satelitach. W krajach 
północnych: Danii. Finlandii, 
Szwecji i Norwegii, jeszcze 
przed wojną przystąpiono 
do budowy tego rodzaju 
miast. Wokół Kopenhagi na 
przykład powstało 21 sateli­
tów. Takie same rozwiązania 
realizują: Anglia, Holandia, 
Francja i Ameryka.

— To bardzo ciekawe. Do­
tychczas chyba niewielu miesz 
kańców Poznania zapoznało się 
bliżej z tego rodzaju założe­
niami urbanistycznymi. I gdy­
by tylko Pan Profesor znalazł 
czas na powtórzenie wykładu 
z projekcjami... na pewno sala 
byłaby tak samo pełna jak 
zawsze, gdy Pan mówi o bli-

"Prauto i żyda

łapówka a napiwek

Poznaniem mają obecnie połą­
czenia komunikacyjne. Przy 
koncepcji konstelacyjnej trze­
ba by uruchomić kolej elektry 
czną, żeby dojazd do centrum 
był bardzo szybki. Satelity te 
w zasadzie powinny zapewniać 
ludności wszelkie usługi: szko­
ły, handel, ośrodki zdrowia, 
kina itp. Natomiast uniwersy­
tet, opera i tym podobne insty­
tucje wyższego rzędu mieści­
łyby się w centralnym mieście.

— Jak zapatrują się na tego 
rodzaju koncepcje urbaniści za 
graniczni?

— W ubiegłym roku uczest­
niczyłem w Międzynarodowym 
Zjeździe Architektów i Urba­
nistów w Moskwie. Tezy zjaz­
dowe podkreślały m. in., że 
nie należy budować większych 
miast niż półmilionowych, a 
wokół nich mają powstawać 
miasta tzw. sputniki, nie prze­
kraczające 50.000 ludności. 
Obecnie buduje się już w stre­
fie podmiejskiej Moskwy sput­
nik — Krinkowo.

Inny przykład: Stuttgart 
(NRF) przekroczył już w 1957 
r. 550.000 ludności i wokół nie­
go buduje się kilkadziesiąt sa­
telitów połączonych z centrum 
podziemną komunikacją. Rów­
nież Drezno (NRD), Hannover 
(NRF) i inne miasta także o-

skim sobie i nam wszystkim 
mieście.

Rozm.: Anna SIEKIERSKA

Robinson 
z... jez. Dadaj

Warmia i Mazury posiadają 
wiele osobliwości. Jedną z 
nich jest jezioro Dadaj. Pośrod 
ku znajdują się dwie wyspy, 
na których gospodaruje od 24 
lat wraz ze swą rodziną war­
miński Robinson Cruzoe, rol­
nik — Antoni Dering. Te dwa 
niewielkie skrawki ziemi — 
jeden o powierzchni 9 ha, a 
drugi liczący 3 ha — dziedzi­
czone przez tę samą rodzinę 
z dziada pradziada — A. De­
ring nieźle zagospodarował i 
dostosował do potrzeb „wy­
spiarskiego" życia. Jak przy­
stało na Robinsona hoduje on 
na wyspie... kozę, a prócz te­
go kilka sztuk bydła i 3 ko­
nie. Nie brak w osiedlu dro­
biu i trzody chlewnej. Jako do 
bry rolnik Dering założył tak 
że sad owocowy.

Ze światem łączą mieszkań­
ców wyspy: most i... radio ba 
teryjne. Kiedy'jednak bateria 
wyczerpie się, a na dodatek 
lód zerwie most łączący wy­
spę z lądem — rodzina De- 
ringów prowadzi prawdziwie 
„robinsonowski" żywot...

(PAP)

Kierownik sklepu państwo­
wego (MHD) przyjął od jedne­
go z nabywców pewną kwotę 
pieniężną w zamian za sprze­
danie mu większej ilości po­
szukiwanego na rynku towa­
ru.

Wyrokiem sądu wojewódz­
kiego ów niesumienny kierów 
nik, który za łapówkę ograni­
czył możliwości nabywcze in­
nych osób i tym samym zakłó 
cił prawidłową działalność 
handlu społecznego, został — 
łagodnie zresztą — za to ska­
zany.

Skazanie nastąpiło na podsta 
wie przepisu kodeksu karne­
go, który przewiduje karę do 
5 lat więzienia w wypadku, 
gdy „urzędnik (...) w związku 
z urzędowaniem przyjmuje dla 

siebie lub innej osoby korzyść 
majątkową lub osobistą (...)".

W założonej rewizji oskarżo 
ny kierownik sklepu wystąpił 
z zarzutem, że sąd wojewódz­
ki skazał go na podstawie nie 
prawidłowo zastosowanego 
przepisu, gdyż pracownik han 
dlu uspołecznionego nie może 
być uważany za „urzędnika". 
Na poparcie tego zarzutu o- 
skarżony twierdził, że gdyby 
pogląd sądu wojewódzkiego 
rozciągnąć na innych pracow­
ników tej samej kategorii, np. 
na kelnerów czy fryzjerów, to 
doprowadziłoby to do niedo­
rzecznego wniosku, iż przyję­
cie przez takie osoby zwykłe 
go „napiwku" stanowi prze­
stępstwo, o jakim mowa w 
przytoczonym przepisie kodek 
su karnego.

Sąd Najwyższy rozprawił 
się z tym zarzutem w następu 
jący sposób:

Kierownik sklepu społeczne 
go, jako samodzielnej jednost 
ki gospodarczej, spełnia czyn 
ności zarządu w przedsiębior 
stwie państwowym, a zatem 
jako funkcjonariusz tego przed 
siębiorstwa odpowiada kamie 
na tych samych zasadach co 
urzędnik. Stanowi o tym wy­
raźnie szczególny przepis obo 
wiązującego prawa, zamiesz­
czony w dekrecie z dnia 13 
czerwca 1946 r. o przestęp­
stwach szczególnie niebezpie­
cznych w okresie odbudowy 
Państwa (tzw. „mały kodeks 
karny").

Natomiast kelner czy fry­
zjer działają w innym charak 
terze, a mianowicie „spełnia-

Coraz więcej 
pralek

Z początkiem bież, roku elbląski 
TOR przystąpił do' masowej pro­
dukcji pralek elektrycznych. Pral­
ki te — poza silnikami, które spro 
wadza się z zakładów elektrotech­
nicznych we Wrześni — wykony­
wane są całkowicie w warszfatach 
TOR-u w ramach produkcji ubocz­
nej. Pierwsza partia pralek z Elb­
ląga ukaże się już wkrótce w sprze 
dąży. (ZAP)

ją tylko czynności usługowe w 
wykonaniu swego zawodu". 
Otóż przyjmowanie napiwków 
przez takie osoby — jak zaz­
naczył Sąd Najwyższy — „jak 
kolwiek może budzić zastrze­
żenia", jednakże nie pociąga 
za sobą odpowiedzialności kar 
nej.

Inaczej jest, gdy „napiwek" 
— jak w omawianej sprawie 
— przyjmuje kierownik pla­
cówki handlowej w zamian 
za udostępnienie poszukiwa­
nego na rynku towaru. Taki 
„napiwek" ma wszelkie zna­
miona łapówki i w pełni pod­
pada pod powołany przepis 
kodeksu karnego

W. N.

Książki nadesłane
Ostatnio na rynku księgarskim, 

nakładem Wydawnictwa Poznań­
skiego ukazało się kilka nowości 
wydawniczych.

Kontynuowana przez Wydaw­
nictwo seria Noweli Polskiej, ma­
jąca na celu przypomnienie Czy­
telnikowi najcenniejszych zapo­
znanych utworów pisarzy polskich, 
prezentuje Dominika Magnuszew- 
skiego — „Zemsta panny Urszuli”. 
Jest to historia intryg i sporu fa­
woryty Zygmunta III Wazy z het­
manem Karolem Chodkiewiczem. 
Drugie opowiadanie tego tomiku 
pt. „Posiedzenie Bacciarellego ma­
larza” — pokazuje życie na dworze 

; Stanisława Augusta.
i „Ulica siedmiu kół” — Leszka 
> Dolińskiego ukazuje Wrocław w 
j pierwszych latach po wojnie. Po­

wieść ma charakter wybitnie śro­
dowiskowy, autor maluje w niej 
świat dziennikarzy, publicystów, 
drukarzy — na tle gorączkowej 
ale i pełnej fantazji i rozmachu 
atmosfery pierwszych powojen­
nych dni na Ziemiach Odzyska­
nych. (

Autorka „Domu chorych dusz” 
— Malwina Szczepkowska prezen­
tuje czytelnikom nową powieść 
kryminalną pt. „Tajemnica za 
każdymi drzwiami”. Zabójstwo po­
pełniono — tym razem na klat­
ce schodowej, podejrzani są za­
tem za drzwiami każdego miesz­
kania dużego domu czynszowego. 
166 stron, cena 12 złotych.

„Trujące pasmo” — A. Conan 
Doyle’a, to powieść z serii fanta­
styczno-naukowych. Autor przed­
stawia w niej losy globu ziem­
skiego, na który dostało się tru­
jące pasmo eteru.

Dzieje II wojny światowej przy­
pomina Witold Stupiński we 
wznowionej obecnie po raz trzeci 
książce pt. „Od Westerplatte do Hi­
roszimy”. Liczne zdjęcia i mapy 
ilustrujące poszczególne wydarze­
nia stanowią ciekawy materiał do­
kumentalny.

Z materiałów dotyczących histo­
rii Ziem Zachodnich — WP wy­
dało „Poufny memoriał niemiecki 
z roku 1937 o położeniu powiatu 
głogowskiego”; dotyczy on sytua­
cji politycznej i społeczno-gospo­
darczej ziemi głogowskiej. Tłuma­
czył J. Stępczak. (ch)

Adam Krechowiecki „Fiat lux!” 
— 2 tomy (Biblioteka powieści 
i romansów), LSW 1959, str. 225, 
cena 30 zł. (na)

I na pozór stało się, jak mówił od rzeczy w bitew­
nym zapale. Bowiem trzej oskalpowani z kapturów 
młodzieńcy, którzy szli za nim najzawzięciej, a zanu­
rzeni byli dotychczas w wodzie nieco powyżej kolan, 
nagle skurczyli się czy zapadli w wodę tak, jak gdyby 
rzeczywiście uklękli przed nim w pokorze.

— Pomóż! Help! Wdepnąłem w miękki muł. Grzęz­
nę, ratuj! — wrzeszczeli ci trzej na wyścigi, trafiwszy 
snadź raptownie na głębinę, lub grzęzawisko.

Inni którzy szli z ztyłu, zrobili łańcuch z rąk i' wciąg­
nęli swoją przestraszoną straż przednią z powrotem 
na płytszą wodę i twardsze dno. Ta koleżeńska akcja 
ratownicza trwała jednak parę minut, ^ktćre Rafał 
znakomicie wyzyskał na swoją korzyść. K)edy zaś już 
definitywnie „oderwał się od nieprzyjaciela w celu 
wycofania się na uprzednio przygotowane .pozycje”, 
jak urzędowe komunikaty wojenne eufemistycznie 
zwały paniczną ucieczkę własnych wojsk, usiadł sobie 
na środkowej ławce łodzi, wesołymi spojrzeniami 
omiótł z bezpiecznej odległości niedawne pobojowisko 
i szyderczymi okrzykami „moralnie dobijał” swoich 
przeciwników, wyglądających rzeczywiście jak zmo­
czone ulewą straszydła na wrony. Ulżywszy tak sobie 
i odpocząwszy po fatygującej potyczce, zaczął syste­
matycznie pracować dwoma wiosłami osadzonymi w 
dulkach i oddalać się od pamiętnej dlań-ulubionej wy­
sepki Arleny Byrnes.

— Ciekawym, co robi, względnie kogo teraz uwodzi

— 112 —
ta pracowita kokietka — mruknął bez uprzedniego 
entuzjazmu dla ślicznej blondynki.

Skoro zdołała uciec swą szybką motorówką, powin­
na była już dawno temu dotrzeć z powrotem do Cyp- 
ress Mansion i stamtąd telefonicznie zawiadomić wła­
dze o zbrodniczym napadzie zakapturzonych drabów 
na towarzysza jej wycieczki.

— Czyli, każdej chwili powinienem spotkać flotyllę 
policyjną, spieszącą mi na ratunek pełnym gazem — 
wnioskował zbyt optymistycznie, z czego rychło zdał 
sobie sprawę. Lecz jeśli szef tutejszej policji jest za­
leżny od okolicznych plantatorów i innych bogaczy, 
z pewnością nie odważy się przyłapać ich synalków 
przy stygnących zwłokach powieszonego przez nich 
człeka. Urządzi więc wyprawę na wysepkę dopiero ju­
tro, żeby sprawcy zdążyli nie tylko zwiać stamtąd, ale 
i dokładnie zatrzeć ślady swego udziału w zbrodni...

Przewidując taką możliwość, łudził się Rafał, że przez 
zabranie „gondoli”, pozbawił-podkomendnych Herma­
na możności ucieczki z wysepki i dzięki temu będą 
tam jutro aresztowani w jego obecności. Choćby na­
wet spalili lub zakopali w zaroślach stroje Ku Klux 
Klanistów „świśnięte z szaf własnym tatuńciom”, aby 
wyprzeć się próby lynczowania człowieka, on wiezie 
tu z sobą inne dowody ich nielegalnej maskarady.

Maskarada taka publicznie jest zresztą nielegalna 
tylko w zasadzie, od której bywa sporo wyjątków, jak 
wiedział z gazet. Ot np. rada miejska w Orlando na 
Florydzie zgodziła się na paradę samochodową Ku 
KIux Klanistów w ich strojach, a w Jacksonville i w 
innych miastach południowych Stanów wolno im nawet 
pikietować kina, w których wyświetlane są obrazy 
o treści niemiłej dla zwolenników dyskryminacji raso­
wej. Może więc burmistrz w Savannah, lub w Augusta, 
albo nawet jakiś stanowy dygnitarz w Atlanta, stolicy 
Georgii, pozwolił Klanistom używać ich strojów... de­
nerwujących niejednego Murzyna... podczas niedziel­
nych pikników i zabaw pod gołym niebem?

(C. d. n.)



Pracownicy poszukiwani
Offsecisty do obsługi Zetaprintonu poszukuje 
przedsiębiorstwo spółdzielcze. Oferty kierować 
do Biura Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 
K1955.
Oboro wy - dojarz z dwoma pracownikami po­
trzebny zaraz. Mieszkanie i warunki dobre. Zgło 
szenia: Państwowe Gospodarstwo Rolne Gra­
bowo, Król., poczta Nowawieś Król., pow. Wrze­
śnia.  K1969
Inżyniera wzgl. technika budowlanego na sta- 
nowisko kierownika robót przyjmie: Miejskie 
Przedsiębiorstwo Budowlano - Remontowe w 
Śremie. Wymagany co najmniej 5-letni staż 
pracy w budownictwie ewentl. uprawnienia bu­
dowlane. Warunki płacy do omówienia na miej­
scu. K1971

SKLEP M. H. D. MATERIAŁY BUDOWLANE
W POZNANIU, ULICA ROOSEYELTA NR 15

WZYWA
nabywców nowej cegły do odbiory 

RÓŻNICY PIENIĘŻNEJ
powstałej wskutek otrzymania w cegielniach cegły 
w niższych gatunkach od pierwotnie zapłaconej.

Wypłaty pieniędzy dokonuje Dyrekcja MHD Artykuły Różne, 
ulica Paderewskiego nr 11, I piętro po przedłożeniu dowodów 

odbioru cegły.
K2290

Nowość!
KREM 
LECZNICZY

Nowość!

MEPERFUMOWANYMEPEBFUMO^m

i ..LINOMAG
zalecany do celów czysto leczniczych, jak również leczniczo- 
kosmetycznych dzięki odpowiedniemu doborowi biologicznie
czynnych składników. Doskonała odżywka dla skóry

Inżyniera budownictwa lądowego z uprawnie­
niem budowlanym na stanowisko naczelnego 
inżyniera. Wymagane kwalifikacje — wyższe 
wykształcenie techniczne i 3 lata praktyki na 
kierowniczym stanowisku. Wynagrodzenie mie­
sięczne 2.400—3.500 zł plus 300 zł za uprawnie­
nie. Planistę z wykształceniem ekonomicznym 
i 3 lata praktyki. Wynagrodzenie 1.300—1.800 zł. 
Kierownika magazynu ze znajomością branży 
materiałów budowlanych. Wynagrodzenie 1.000 
do 1.700 zł, zatrudni natychmiast Przedsiębior­
stwo Budownictwa Terenowego w Żarach, ul. 
M. Buczka nr 8 (woj. zielonogórskie). K1980

i FBSLJWW mm
barwne i cz.-białe odwracalne i negatywy — wywołuje 
i kopiuje oraz wszelkie prace z zakr. fotografii barwnej 
wykonuje

„FILMIA”
■jS WARSZAWA, ulica Nowy Świat nr 18
SJ K2215

suchej — utrzymuje elastyczność i jędmość naskórka.

NADAJE SIĘ SZCZEGÓLNIE DO PIE­
LĘGNOWANIA NIEMOWLĄT I DZIECI.

ŁAGODZI STANY ZAPALNE SKORY 
I PRZYNOSI ULGĘ W PRZYPADKACH ODPARZENIA.

DO NABYCIA W APTEKACH
K2112

niinniiiiiiiiiiiiiiłiiiiiHłiiHihHiłiii

Zastępcę głównego księgowego z praktyką za­
trudni zaraz placówka budżetowa w Poznaniu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 
12458g.

F. P. ZAKŁADY MECHANICZNE 
POZNAŃ, ulica Dojazd 30, tel. 95-10 

przyimq do naprawy
Pomoc biurową wzgl. gońca zaraz. Oferty z ży­
ciorysem i odpisem świadectw’ Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 12405g.
Bufetowe lub bufetowych (może być rodzina) z 
odpowiednim przygotowaniem fachowym do i 
kiosków Puszczykowo, Kiekrz i Bolechowo na ; 
warunkach prowizyjnych wg stawek MHW za- | 
angażujemy od 15. IV. 1959 r. Pracownika po­
rządkowego (kobietę) przyjmiemy zaraz. Wnio­
ski z życiorysem i odpisami świadectw pracy 
składać należy: Poznańskie Kolejowe Zakłady 
Gastronomiczne Zakład - Poznań, ul. Kolejowa 
nr 22, pokój 14. 12816g
Brukarzy-taraniarzy każdą ilość przyjmie zaraz 
Miejskie Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
w Ponaniu, przy ul. Na Podgórniku nr 1. Za- 
robeklwedług układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie. Zgłoszenia osobiste względnie pi­
semne w Dziale Kadr, pokój 15. KI999

Uzdolnionego i doświadczonego chemika z wyż­
szym -wykształceniem, posiadającego praktykę 
w przetwórstwie tworzyw sztucznych na stano­
wisko technologa branży chemicznej wynagro­
dzenie podst. 3.000 zł miesięcznie oraz samo­
dzielną z wieloletnim doświadczeniem krojezy- 
nię do działu damskiego w Domie Mody w 
Gnieźnie(wynagrodzenie do uzgodnienia)—-przyj 
mie zaraz: Gnieźnieńskie Miejskie Przedsię­
biorstwa Przemysłu Terenowego w Gnieźnie, ul. 
TumskaS. K1989

SILNIKI ELEKTRYCZNE
wyłącznie na prąd zmienny.

K3162

DOKUMENTACJĘ TECHNICZNĄ 

reklam neonowych 
obejmującą projekty plastyczne, 
elektryczne, statyczne oraz kosztorysy 

wykonuje :
PRACOWNIA KONSTRUKCYJNO-TECHNOI.OG. 

STOŁECZNEGO ZARZĄDU PRZEMYSŁU 
WARSZAWA, ulica Grójecka nr 17a.

K21M

Chemiczna Spółdzielnia Pracy „AROMAT” 
w Poznaniu

poszukuje pomieszczenia na zmagazynowanie 
przez okres 2 miesięcy 50.000 sztuk butelek. 
Warunki do urzgodrfienia. Zgłoszenia przyjmuje 
Żarz. Spółdz. przy ul. Maszt alarskiej 7, tel. 29-77. 

K2050

Zakłady Przetwórstwa Owocowo - Warzywnego 
„PUDLISZKI”

w Pndłiszkach, poczta Krobia, powiat Gostyń 
ogłaszaj ą

PRZETARG NIEOGRANICZONY
NA WYMALOWANIE HAL PRODUKCYJNYCH.

Termin zakończenia malowania wyzrfacza się 
na dzień 15 maja 1959 r. Szczegółowy zakres 
robót do omówienia w dziale administracyjnym. 
Oferty należy składać do dnia 6 kwietnia 1953 r.

2206g

PREZYDIUM POWIAT. RADY NARODOWEJ 
W KONINIE 

INSPEKTORAT OŚWIATY
prosi przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
i prywatne do złożenia ofert na wykonanie 
następujących prac remontowych:

1. remont kapitalny szkoły we Wturku;
2. remont szkoły w Koziegłowach,
3. tynki zewnętrzne 1 odwodnienie terenu 

w szkole podstawowej w Rzgowie;
4. tynki zewnętrzne szkoły w Białej Panień­

skiej;
5. budowa budynku gospodarczo - ustępowego 

w Złotkowie;
6. założenie instalacji piorunochronowej typu 

ciężkiego na budynku szkolnym w Liścu 
Wielkim.

Powyższe prace w mrfy być ukończone do dnia 
30 czerwca 1959 roku. Szczegółowy zakres robót 
do omówienia w Inspektoracie Oświaty. Oferty 
składać w terminie do dnia 10 kwietnia 1959 roku.

 K1959

----------- L---------- ------
"_____ Praca

Samotnych mężczyzn lub 
kobiety do obsługi krów 
na dobrych warunkach 
przyjmę. Wojtkowiak, Po­
znań, Stary Rynek 92 m. 
2. ■ 11166g

Przyjmę zaraa uczni w za 
wodzie murarskim. Poz­
nań, Bułgarska 36 — Grun 
wald. % 12215g

Pomoc do dwojga dzieci 
potrzebna. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla l®947g.

Młodszy rencista przyjmie 
pracę z utrzymaniem. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
12952g.

Nauka
Pisania na maszynach me­
todą bezwzrokową 10-pal- 
cową uczy Stowarzyszenie 
Stenografów i Maszyni­
stek PRL, Poznań, ulica 
Chełmońskiego 7, telefon 
•58-11. 12833g

_______ Kupno
Fuch, pierze nowe i uży­
wane kupuje „Polplume", 
Poznań, Rynek Łazarski 
2, od godz. 9—13. 10469g

Używaną konstrukcję, oże 
browanie żelazne oranże­
rii z podaniem, ceny ora® 
wymiarów kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 12945g.

______ Sprzedaż______
Wózek dziecięcy głęboki 
a Ja czeski — sprzedam. 
Poznań. Walka Młodych 8 
m. 5, Czujewicz. 11363g
Cegłę białą oraz wapno 
klasy I, poleca: Hurtowa 
Sprzedaż Materiałów Bu­
dowlanych M. Rzekiecki. 
Bydgoszcz, ul. Em. Plater 
20. K1884
Wózki dziecięce autka ko­
szykowe, ceratowe, drew­
niane, sportki „Warsza­
wa” nowoczesne gięte na 
łożyskach 1 dla lalek pole­
ca H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13 1017 Ig
Folię igelitową białą ko­
lorową, w płytkach o mod 
nych wzorach sprzedaje 
firma „Plastyk” Poznań, 
ul. Dworkowa 14, tel. 
846-41. 11042g
Kamienie do śrutowni- 
ków rolniczych i młyń­
skich dostarcza oraz zu­
żyte naprawia „Młynó- 
montaż*’. Zaopatrzenie 
Techniczne Młynów — 
Poznań, ul. Czerwonej Ar 
mii rfr 61 (warsztat), 

__  i239ig
Samochód nowoczesny, 
małolitrażowy, ogumienie 
nowe, stan bardzo dobry, 
sprzedam. Zakład Zegar­
mistrzowski, Poznań Czer 
'wonej Armii 41. 12678g
Dachówkę barwioną, słup 
ki parkarfowe poleca wy­
twórnia. Poznań. Głogow­
ska 15\ wejście z ul. Kna

I powskiego. 12861g

Maszynę do szycia dam­
ską sprzedam. Poznań, 
Gwardii Ludowej 42 m. 1.

1298ftg
Klatki dla tchórzo-fretek, 
norek, okazyjnie sprze­
dam. Poznań, Krzywo­
ustego 29 (Rataje). 12881g
Frezarkę z podzielnicą i 
aparat spawalniczy „Auto 
gen” sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 12883g.
Dachówczarkę ka.rpiówtkę 
z podkładami sprzedam. 
Siwiński, Stawiszyn, tel. 
28. 12893g
Motocykl „IŻ” 348 ccm, 
jak nowy sprzedam. Za- 
kobski, Poznań. Dąbrow­
skiego 64.
Samochód DKW furgorf, 
karoseria metalowa w do­
brym stanie — sprzedam. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla L2912g.
Sprzedam bramę, furtkę, 
słupki parkanowe oraz 
przyjmuje zamówienia. 
Poznań-Górczyn, ul. An­
drzejewskiego 19. 12913g
Motocykl SHL 125 sprze­
dam. Poznań, Nad Wierz 
bakiem 30 m. 6 (po połud­
niu). 12914g
Rower z silnikiem typu 
MAW sprzedam. Pozrfań, 
ul. Słowackiego 18 m. 12 
(po godz. 17). 12922g
Wózek biały ceratowy w 
dobrym stanie sprzedam. 
Poznań, Gwardii Ludowej 
50 m. 7. 12935®
Motocykl M 72 z przycze­
pą sprzedam. Swietlicki, 
Kargowa, pow. Sulechów.

12944g
Samochód „Chevrolet” 
półciężarowy na oporfach 
20-kach sprzedam. Zybała, 
Chludowo, pow. Poznań.

12949®

AGENCJA HANDLOWA P. P. W SZCZECINIE 
telefon 68-65

zaopatrzy Zakłady Zegarmistrzowskie 1 inne 
zainteresowane przedsiębiorstwa w elektryczne 
czyszczarki części zegarków i podobnych apa­

ratów precyzyjnych.
CENA MASZYNKI — 2.700 ZŁOTYCH.

K2068

OGŁOSZENIA DROBNE ||
Szparagi karpy jednorocz 
ne, odm. „Śnieżna Głowa” 
i „Mary Washington” — 
sprzedam cena 50 gr za szt. 
Jan Wałkowi ak, Poznań 
1S, ul. Ostrowska 145.

12948g

Lokale

Samotny, spokojny, po­
szukuje pokoju — może 
być na Starołęce. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 12943g.

Nieruchomości

Dnia 31. marca 1959 r. zasnęła w Bogna, pr> dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza droga matka, teściowa, 
babcia, siostra i ciocia, przeżywszy łat 73, śp.

z Grędów

Katarzyna Swornowska
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm., o go­

dzinie 11 z kaplicy cmentarza je-zyekiego, 
W smutku pogrążona 

RODZINA
_Pognań. Kraszewskiego 18-___ 13350g

Dnaa 31 marca 1859 r. zmarła w wieku 35 lat, 
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, wvda- 
jąc nowe życie, nasza’najdroższa matula i żorfa, 
bratowa, szwagierka, bratanica, siostrzenica, ku­
zynka 1 ciocia, opatrzona Sakramentami św., śp.

» Witkowskich Zofia Górczak 
• mgr praw

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 bm., o go- 
(Winie io,3o z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała, 

Bluszczowej, 
dobita zostanie odprawiona przed 

m w kościele Sw. Michała, przy ulicy 
Stolarskiej o godzinie 8.

W ciężkim smutku pogrążeni 
o Z CÓRECZKĄ I RODZINĄ 

. Katowice. 13t29g

Spokojnego ucznia rta 
wspólny pokój przyjmę 
zaraz. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 11383g.
Kolejowe 3-pokojowe z 
kuchnią, łazienką, spiżar- 
ifią. skrytką, balkon. Je­
życe, zamienię na 2-poko- 
jowe z kuchnią i osobno 
pokój na prywatne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 12634g.
Poszukuję pokoju sublo­
katorskiego na okres 2 
lat. Warunki dobre. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 12929g.
Mieszkanie 2 pokoje z ku 
chniią wysoka suterena, 
135 mi przy ul. Mickiewi­
cza zamienię na 2'/i poko­
ju z kuchnią. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 12934g.
2 pokoje z łazienką przed­
pokojem samodzielne, I 
ptr., front centrum żarnie 
rfię na 1 pokój 25 m2 z u- 
żywalnością przynależno­
ści. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla T2946g.

Domki jednorodzinne, wil­
le, parcele gospodarstwa 
rolne poleca — poszukuje, 
udzielając w zakresie swej 
działalności fachowych i 
prawnych porad „Fortu­
na”, Poznań, Ratajczaka 
30. ____  12765R
W Wirach koło Poznania 
— działki, zelektryfikowa­
ne, nadające się na ho­
dowlę, sprzeda właściciel. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
1260 Ig.
Domek czteropokojowy, 
cały wolny, przy tramwa­
ju 275.000 zł spieszrtie sprze 
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 12641g.______________  
Parcelę oparkanioną 1.700 
m2 ulica Grunwaldzka 
przy kościele, oddam w 
dzierżawę. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dlla 12696g.
Sprzedam domek 1-rodzin 
ny nowy, z wolnym miesz 
kaniem, ogrodem, dobrze 
zagospodarowanym na tra 
sie Poznań . Pobiedziska. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
12724g.

Sprzedam 8,5 ha, łąka, rola 
i las (drzewo opałowe) bli 
sko stacji. Informacje: 
Poznań, Kanałowa 14 m. 
10. 12685g
Parcele pod damki 1-ro- 
dzinne uzbrojone do sprze 
dania. Informacje: Po­
znań, (Osiedle Warszaw­
skie), Swarzędizka 2 na. 2.

_____  __________  12699g
Parcelę lub mieszkartie do 
120 tys. kupię. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 12703g.
Sprzedam 2 parcelę pod 
zabudowę domków 1-ro­
dzinnych przy ul. Przelot 
wzgl. zamienię na domek. 
Oferty do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
12716g,_________________ 
Kupię domek 1-rodzinny 
do 50 km od Poznania 
(wieś nie wykluczona) 
przy trasie kolejowej bli 
sko stacji (podać cenę 
kupna). Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 12726g.
Dom 5-mieszkaniowy zaję­
ty z ogrodem przy Ostro- 
roga do sprzedania. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dła 12743g.
Dom 1-piętrowy w Pozrfa- 
niu przy ul. Głogowskiej 
178 z ogrodem sprzedam. 
Właściciel. 12771g
Leszno! Odstąpię ogródek: 
altana, drzewka, agrest, 
truskawski, róże. Cena 4 
tys. zł. Zgłoszenia: Leszno, 
Batorego 7. _______  12»l»g
Oddam w dzierżawę zaraz 
około ’/* morgi ogrodu 
zadrzewionego w Pozna­
niu, ul. Ostrowska 59. In­
formacje: Burchardt. Gnie 
zrfo, ul, Chociszewskiego 
22 m ._3. 12825g
Parcele budowlane 2 mor­
gi k. Wronek, blisko dwór 
ca kolejowego — sprze­
dam. Wiadomość St. Hein 
rychowski, Stróżki k. Wro 
rfek. 12850g

POZNAŃSKIE zakłady elektrotechn.
„A L C O ”

POZNAŃ - STAROŁĘKA, AJ. Forteeana 12/14

OGŁASZAJĄ PRZETARG
rta wykonanie:

KOxMOR SUSZARNICZYCH w HALI NR 1.
W zakres wykonawstvza wchodzą roboty roz­

biórkowe, murarskie, ślusarskie, wodno-kanal. 
i c. o.

Materiały jak: cegłę, wapno, dźwigary, blachę, 
rury stalowe i żeliwne — dostarcza inwestor.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i pryvzatne.

Ślepe kosztorysy można odebrać oraz uzyskać 
bliższe informacje w Dziale Inwestycji pokój 42, 
tel. 516-23, od godz. 9—15.

Termin wykonarfia robót od dn. 29 kwietnia 
1959 r. do 31 liipca 1969 r.

Oferty w podwójnych kopertach z podaniem 
dokładnych warunków należy składać w Dziale 
Inwestycji do dnia 6 kwietnia 1959 r.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 11 kwietTfia 1959 r., 
o godzinie 10.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta oraz 
prawo unieważnienia i przetargu. K2183

--------- ---------------- *
POZNAŃSKIE ZAKŁADY CHEMICZNE 

PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 
poznĄn

t»L Sw. Wojciecha nr — tel. 21-20, 32-10 
o g ł a s ’£ a

I przetarg nieograniczony
ne sprzedaż:

SAMOCHODU OSOB. MARKI „CHEVROLET- 
MASTER”, 5-osobowy, rok produkcji 1939 — 

cena wywoławcza 33.750,L. zł.
Przetarg odbędzie się w dniu 17 kwibtnia 1969 r., 

o godz. 10 w naszym Oddziale Produkcyjnym 
nr 3 przy ul. Sw. Wawrzyńca 47.

Przystępujący do przetargu obowią;cny jest 
złożyć rfajpóźniej w przeddzień przetargu w ka­
sie Przedsiębiorstwa przy ul. Sw. Wojc£ » 28, 
wadium w wysokości 10 proc, ceny wywóią yczej.

Samochód można oglądać w naszym Oddziale 
Produkcyjnym nr 3 przy ul. Sw. Wawrzyńć. 47. 
codziennie prócz niedziel i świąt w godzin? h 
od 10—18. Kź 53

Różne
Wypożyczalnia eleganc­
kich zagranicznych su­
kien ślubnych, wieczoro­
wych, welonów, nakryć 
do chrztu. Poznań. Sikor 
skiego 35. 9838g 
Igły do podnoszenia oczek 
najwyższej jakości pole­
camy. Wykonujemy na­
prawy igieł - maszynek. 
Firma „Terrax”, Poznań, 
Kochanowskiego 5, tele­
fon 91-82. 12639g
Srutowniki ksmeieniowe, 
rolnicze pierwszorzędnej 
jakości, pod gwarancją o 
dużej wydajności w cenie 
od 3.850 zł oraz kamienie 
do śrutowników 0 400 mm 
— 500 zł, 500 mm — 650 zł, 
600 mm — 950 zł wykonuje 
Wytwórnia S ratowników, 
Szczecin, ul. Curie-Skło- 
dowskiej 10. 8306p
Posiadam maszynę tryko- 
tarską „Krj!ittax” z przy­
stawką. Osoba obeznana z 
dziewiarstwem może się 
zgłosić (z własnym mate­
riałem). Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Swier- 
czewskiego 3 dla 12827g. 
Kuchenki kaflowe prze­
nośne wykonane luksuso­
wo. Przestawianie pieców 
na nowoczesrfe oszczędno­
ściowe. Warsztat, Poznań, 
Jarochowskiego róg Rut- 
kowskiego — barak, tele­
fon 10-38. 12830g

Poszukuję wspólnika z F" 
tówką 65.000 zł do czyn” 
stacji obsługi’parkingu 
mochodowego. Szczeci 
Bogusława 1/2 m. 16.

Matrymonialne
Kulturalna, dobrze sytuo­
wana pani pozna w celu 
matrymonialnym pana z 
wyższym wykształceniem 
kawalera lub wdowca do 
lat 48 względnie kupca 
posiadającego przedsię­
biorstwo. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 9576g.
Panna posiadająca kom­
fortowe mieszkanie. 4p- 
brze sytuowana pozna 
starszego, religijnego ka­
walera. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 12439g.__________  
Poznam szlachetnego pana 
urzędnika od M—08 lat, z 
prowincji, który zechciał 
by zamieszkać przy Pozna 
niu. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
12454g2_____________________  
Pan lat 63, z urządz. mie­
szkaniem zapozna panią 
od lat 53—58 w celu ma­
trymonialnym • (gotówka 
dla wspólnego dobra po­
żądana). Oferty tylko po­
ważne proszę składać w 
Biurze Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 125?2g.' +

Dnia 31 marca 1959 r. zasnął w Bogu, po dłu­
giej i ciężkiej chorobie, w wieku lat 78. mój 
najdroższy i troskliwy mąż, nasz kochany oj­
ciec, teść i dziadek, śp.

Szczepan Marynowski
Pogrzeb odbędzie się w Bojadłach w piątek, 

3 bm„ o godzinie 17.
W głębokim smutku pogrążeni

ZONA, CÓRKA, SYNOWIE, SYNOWE, 
ZIĘĆ I WNUKI

Bojadła, Wrerbam (Anglia), Babica, Poenań, 
Warszawa. 13349g

+
Drtia 1 kwietnia 1959 r. zakończył swój praco­

wity żywot, opatrzony Saikiramentami św , nasz 
nigdy niezapomniany, drogi brat, szwagier i wu­
jek, śp.

Edmund Ulichnowski
Pogrzeb odbędzie się w Pleszewie, dnia 4 bm„ 

o godzinie 15-
O bolesnej tej stracie zawiadamia

RODZINA
Pleszew, Poznań. 1935»g

Dnia 1 kwietnia 1959 r. Bóg powołał do grona 
arfiofków w 5-wiośnie życia, naszą najukochań­
szą i nigdy nie zapomnianą córeczkę i sio­
strzyczkę

Małgorzatę Chudzińską
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 bm., o go­

dzinie 12,15 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.
W nieutulonym żalu pozostają pogrążeni 

RODZICE Z CÓRECZKĄ
Poznań, Chudoby 9. 13567g

+
Dnia 1 kwietnia 1959 r. zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św„ nasz ukocharfy ojciec, teść, 
dziadek, pradziadek, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 82, śp.

Jan Skibiński
mistrz malarski.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę. 5 bm., o go­
dzinie 17 z domu żałoby w Pobiedziskach.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Pobiedziska, Poznań, Montrouge, Swarzędz.
13552g

t
Dr*ia 2 kwietnia 1959 r. zmarła nasza najuko­

chańsza matka, babcia i siostra, przeżywszy 
lat 75, śp.

Wanda Stawicka
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 bm., o go­

dzinie 11,40 z kaplicy cmentarza parafialnego 
na Jeżycach.

O bolesnej stracie zawiadamiają
SYN, SYNOWE, WNUKI, SIOSTRY I RODZINA

Poznań. 13531g

Przewielebnym Księżom, a przede wszystkim 
Księdzu Proboszczowi Hieronimowi Lewandow­
skiemu, Zarządowi Spółdzielni Inwalidów „Rów­
ność”, Delegacjom Powstańców Wielkopolskich, 
Inwalidów Wojennych, Krewrfym, Przyjaciołom, 
Kolegom, Znajomym i Sąsiadom za okazane wy­
razy szczerego współczucia, złożone wieńce 
i kwiaty oraz liczny udział w pogrzebie mego 
drogiego męża, śp.

Romano Klecza
SERDECZNE „BÓG ZAPŁAĆP* 

składa 
ŻONA Z RODZINĄ 

iaw8g



Miło otrzymać taki telefon: p. 
Stanisław Klinger, kierownik re­
stauracji „Murarska”, zawiadomił 
nas o odniesieniu w dniu 39 bm. 
przez Franciszka Nowaka (zam. ul. 
Szamarzewskiego 29) zgubionych 
pieniędzy (950 zł) i dokumentów 
na nazwisko Władysława Góreckie 
go. Roztargniony właściciel ucie­
szył się bardzo. My również, (emp)

Feluś Zadra przekazuje pochwa­
ły pani B. C. pod adresem Zakła­
dów Odzieżowych ze Zbąszynia za 
nadzwyczajne wykonanie koszuli 
męskiej. Koszula ma kołnierz za­
pasowy (!), choć kosztuje 49 zł i 
jest starannie wykończona. Czy­
telniczka chwali jako fachowiec 
— sama szyje w zakładach poznań 
skich. (1932)

Pan Cz. P. donosi o pojemnikach 
na śmieci, które szpecą zabytkowy 
zakątek Tumskiego Ostrowia przy 
kościele Panny Marii i Psałterii.

Kubły to już też zabytek. Ileż 
razy pisaliśmy o śmieciach! (1984)

PSS informuje nas, że notatka 
o równoczesnym remoncie dwóch 
sklepów przy ul. Wołyńskiej nie do 
tyczy jej, ponieważ nie ma tam 
swej placówki. A więc były to dwa 
sklepy MHD. Jeszcze gorzej... (2007)

Dyrekcja Kolei Państwowych nie 
widzi jakoś papierów, zanieczysz­
czających okolice jej gmachu. Po­
dobnie jest w pobliskim parku, (j)

Sklepy, dostarczające mleko do 
domów, usiłują uparcie nabawić 
nas „mlekowstrętu”. Zamawiać 
można tylko litrowe butelki, i to 
na każdy dzień. O wiele za wiele 
na potrzeby małego gospodarstwa 
domowego, nie mówiąc już o ka­
walerach. Jeżeli na przeszkodzie 
stoi brak '/--litrowych butelek, 
można by chyba dostarczać butel­
ki litrowe co drugi dzień, bez wiel 
kiego uszczerbku dla św. Biuro- 
kracego... (j)

i Strzeżcie się i 
i bocianów 

_____ . i
——

Kwiecień imieniny
Ryszarda

3 Słońce
wsch.: g. 5.07

piątek zach.: g. 18.12

Teatry
OPERA — g. 19 „Fontanna Bach­

czysaraju”; POLSKI — g. 19 „We­
sele”; NOWY — g. 19 „Wujaszek 
Wania”; OPERETKA — g. 18.30 — 
„Bal w Savoy'u”; REWIA — g. 
19.30 „U nas najweselej”; SATYRY 
— g. 20 „Diabeł”; MARCINEK — 
g. 11 „Przygody Koziołka Matoł­
ka”; STUDIO (Dom Drukarza) — 
g. 18 „Nowe szaty króla”.

Kina
APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30 i 

20 „Natalia” (franc.-włoski, 16 1.); 
RIALTO — g. 10.30 i 13 „Kurier 
Carski” (jug.-franc.-włoski, 16 1.); 
g. 15.30, 18 i 20.15 „Ten, który musi 
umrzeć” (franc.-włoski, 16 1.); MU­
ZA — g. 10.30 i 12.30 „Krawiec i 
książę” (czesko-bułg., 10 1.); g. 15, 
17,30 i 20 „Stracone złudzenia” — 
(ang., 16 1.); WARTA — g. 10—16 
„O 6-tej na lotnisku” (czesko-radz., 
7 1.); g. 18—20 „Lunatyk” (franc., 
14 1.); GWIAZDA — g. 10.30, 13 
„Ja i mój dziadek” (węg., 7 1.); g. 
15.30, 18 i 20.15 „Sala nr 9” (węg., 
16 1.); PANCERNIAK — g. 17.30 i 
20 „Przygody Arsena Łupina” — 
(franc., 18 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15, 17.30 i 20 „Zakazany 
owoc” (franc., 18 1.); DOM KUL­
TURY MO — g. 15, 17 i 19 „Zemsta 
kosmosu” (ang., 16 1.); MINIATUR 
KA — g. 15.45, 18 i 20.15 „Minuta 
zwierzeń” (franc., 18 1.); WOJ­
SKOWE — g. 17 i 19.30 „Ostatni 
strzał” (polski, 18 1.); SCALA — 
g. 16—20 ,,O’Cangaceiro” (brazyl., 
18 1.); TĘCZA — g. 15 „Indonezja” 
(polski, 7 1.); g. 16—20 „Bohaterka 
dnia” (włoski, 18 1.); OSIEDLE — 
g. 16—20 „Żołnierz królowej Mada­
gaskaru” (polski, 18 1.); HUTNIK 
g. 17 i 19,30 „Widmo” (franc., 18 1.); 
ZNICZ (Wiry) — g. 19.30 „Klub ko­
biet” (franc., 16 1.); WCZASOWICZ 
(Puszczykowo); nie nadesłano pro 
gramu; PIAST — g. 17 i 19 „Hotel 
du Nord” (franc., 16 1.); RUSAŁKA 
(Swarzędz) — g. 17 i 19 „Pigułki 
dla Aurelii” (polski, 16 1.); FOTO- 
PLASTIKON — od 9—21 „Podróż 
po Europie — cz. II”.

Szczepienia
przeciw durowi

Od 6 bm. do 9 maja odby­
wać się będą w Poznaniu szcze 
pienia przeciwko durowi brzu 
smemu. Podlegają im obowią 
zkowo wszystkie osoby uro­
dzone w latach od 1899 do 
1954 roku włącznie, prócz tych 
którzy mają zwolnienie lekar 
skie. Szczepienia będą się od­
bywać we wszystkich zakła­
dach pracy, liczących powyżej 
30 pracowników, w szkołach 
i specjalnie wyznaczonych 
punktach dzielnicowych. Pod­
danie się tym szczepieniom ma 
ogromne znaczenie dla zacho 
wania zdrowia, ponieważ ogni 
ska duru brzusznego notowa­
ne są stale na terenie miasta.

Przypominamy również na­
szym Czytelnikom o obowiąz­
ku poddania szczepieniom dzie 
ci. Szczepienia dzieci rozpoczę 
ły się już wcześniej, lecz — 
jak nas poinformowano — nie 
cieszą się, niestety, zbyt dużą 
frekwencją małych pacjentów, 

(ch)

Echa HI Zjazdu
W województwie poznań-

skim w dalszym ciągu od 
bywają się zebrania grup par 
tyjnych i aktywu gospodarcze 
go, poświęcone omówieniu 
przebiegu aktualnych proble­
mów III Zjazdu Partii. W licz 
nych zakładach powstały koła 
studiowania materiałów XXI 
Zjazdu KPZR, i III Zjazdu 
Partii. Problematyce tej po­
święcone będą równie<ż spe­
cjalne seminaria dla aktywu 
partyjnego i gospodarczego, or 
ganizowane ostatnio przez wie 
le komitetów dzielnicowych 

’i miejskich.
M. in. ożywiona dyskusja 

nad problemami III Zjazdu 
toczyła się ostatnio podczas 
ogólnozakładowego otwartego 
zebrania organizacji partyjnej 
w Zakładach Metalurgicznych 
„FOMET“. Jak można się by­
ło zorientować z wypowiedzi 
pracowników, z relacji ich de 
legatów na Zjazd — I sekre­
tarza Komitetu Zakładowego 
PZPR Włodzimierza Kowal-

Radio
PROGRAM I

15.30 — z życia ZSRR; 16.05 — 
aud. aktualna; 16.15 — „Klub 60”; 
17.15 — kurs j. rosyjskiego; 17.30 — 
muz. i aktualn.; 18.10 — „Wśród 
zjawisk przyrody” — pog.; 18.20 — 
tydzień muzyki węgierskiej; 19.26 
magazyn sportowy; 19.40 — książki, 
które na Was czekają; 20.10 — kon 
cert ork. PR w Krakowie; 21.05 — 
pięć minut o wychowaniu; 21.10 — 
„Moje bardzo dziwne przygody”; 
21.20 — pełnym głosem o sprawach 
młodzieży; 21.45 — gra pianista 
Erroll Garner z tow. sekcji rytm.; 
22 — „Iwan”; 22.20 — chwila mu­
zyki; 22.25 — muzyka kameralna.

Wiadomości: 6, 7, 8, 13.55, 16, 19, 
21 i 23.

PROGRAM II (Poznań)
15.30 — dla dzieci; 16 — mel. o 

Wiośnie l miłości; 16.25 — muz. lu­
dowa; 16.45 — opowieść radiowa: 
17.15 — pop. muz. węg.; 17.35 — 
sport; 17.40 — pozn. konc. życzeń; 
18.25 — aud. aktualna; 18.35 — muz. 
i aktualn.; 19 — ulubione walce 
Jana Straussś; 19.15 — „Testament 
mój” — wiersze; 19.30 — koncert 
symf.; 20.52 — sport; 21.17 — muz. 
tan.; 21.45 — Polski Uniw. Radio­
wy; 22.05 — Ballada o Aureliuszu 
Kosiarzu, rozpruwaczu-wirtuozie; 
23.05 — ze świata jazzu; 23.35 — gra 
Ork. „Kid Ory Crede Jazz Band”.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.04, 15, 17.30, 20.25, 22 i 23.50.

Tełe wizja
18 — ,,Tele-arkusz poetycki” (Po­

znań): 18.20 — „Telę-echo” (War­
szawa): 18.50 — o programie kwiet­
niowym dla dzieci i młodzieży 
(W-wa); 19 — dziennik (W-wa); — 
19.30 — antykw, film. prod. niem. 
pt. „Niech żyje miłość” (P-ń); 21 
insc. „Wystrzał” (Łódź).

Wystawy
CBWA — Odwach — wystawa 

malarstwa prof. St. Szczepańskie­
go i wystawa rysunków Mariana 
Kościałkowskiego — g. 10—18;

MUZEUM NARODOWE — wysta 
wa malarstwa i rzeźby ludowej — 
g 12—13.

Dyżury nełnia:
SZPITAL KLINICZNY IM. PA­

WŁOWA — chirurgia i wewn. — 
ul. Długa 1/2, tel. 40-04; APTEKI: 
Dzierżyńskiego 349, Głogowska 47, 
Kraszewskiego 12, Mazowiecka 12, 
pl. Wiosny Ludów 3, Główna 53.

•X-

Nareszcie prze­
chodnie ulicy 

Grunwaldz­
kiej doczekali, 
po miesiącu, tej 

historycznej 
chwili. Usunię­
to grożący u- 
padkiem beto­
nowy słup la­
tarni. Nadwe­
rężony po ja­
kiejś kraksie 

samochodo­
wej, trzymał się 
dosłownie na 
kilku drutach 
i na słowie ho­
noru. (emp) 

Fot.
— K. Przychodzki

skiego i KPP-owca Maksymi­
liana Bartza — pracownicy 
interesowali się zarówno pro­
blemami polityki międzynaro 
dowej jak i sprawami gospo­
darczymi kraju..

Podsumowując te uwagi i 
zadania w świetle III Zjazdu 
— sekretarz Komitetu Wł. Ko 
walski podkreślił, że w Za­
kładach należy zwrócić wię­
cej niż dotychczas uwa­
gi na zlikwidowanie za­
hamowań w produkcji i wy­
korzystanie możliwości zwięk 
szenia wydajności pracy. Po­
stanowiono, że problemy te 
zostaną jeszcze szczegółowiej 
omówione na najbliższej kon 
ferencji samorządu robotnicze 
go, podczas której kierownicy 
poszczególnych działów przed 
łożą plany działania i zwięk­
szenia wydajności pracy.

Duży też nacisk położy się

»KOZIOŁKI« informują
W dodatkowym losowaniu 98 Po­

znańskiej Gry Liczbowej „Kozioł­
ki”, które odbyło się 1 bm., zostały 
wylosowane nagrody rzeczowe:

Na kupony 3-zakładowe 241 — 15: 
pralka elektryczna i 263 — 11: mo­
torower „Simson”.

Na kupony 1-zakładowe: 177 — 
11524: pralka elektryczna i 223 — 
32464: radioodbiornik „Sonatina”.

Losowanie 99 Gry — 5 bm. o 
godz. 12.30 w Krotoszynie na ryn­
ku.

Jako dodatkowe nagrody zosta­
ną rozlosowane pomiędzy uczestni­
ków kwietniowych gier 99 — 100 
— 101 — 102 z okazji „Jubileuszu” 
na kupony 3-zakładowe: samochód 
osobowy „Syrena”, a na kupony 
1-zakładowe: motocykl „Pannonia” 
z przyczepą oraz motocykle WSK 
125 cem, motorowery „Simson”, 
pralki elektryczne i zegarki na rę­
kę „Geneva”-Sport.

Odcinki „C” kuponów z poszcze­
gólnych gier kwietniowych należy 
starannie przechować.

Prot. Tibor Gsorba
w Poznaniu

Do Poznania przyjechał znany 
naukowiec węgierski prof. Tibor 
Csorba, zaproszony przez Stów. 
„Pax”. W dzisiejszy piątek wygło­
si on o godz. 13.30, w sali Liceum 
Plastycznego przy ul. Głogowskiej 
90 odczyt o malarstwie węgier­
skim. Na miejscu będzie można 
obejrzeć reprodukcje dzieł wybit­
niejszych plastyków znad Dunaju. 
Odczyt odbywa się w ramach „Dni 
kultury węgierskiej”, organizowa­
nych przez Towarzystwo Polsko- 
Węgierskie. (na)

Zgubiono-znaleziono
W redakcji naszej znajdują się 

dwa pęki kluczy, dziecięcy bucik 
oraz... proteza zębna, którą zna­
leziono 27. III. br. w restauracji 
„Turystyczna” przy ul. Głogow­
skiej. Zguby odebrać można w 
redakcji ul. Grunwaldzka 19, II p., 
pok. 73.

Towarzystwo Opieki nad Zwie­
rzętami w Poznaniu ul. Działowa 
4 poszukuje właściciela psa (ogara 
polskiego) odebranego przy al. 
Reymonta. (i)

na szybkie rozpatrzenie wnio­
sków zgłoszonych w toku dy­
skusji nad 7-latką. O tym czy, 
kiedy i jak zostaną te wnio­
ski zrealizowane poinformuje 
się każdego z autorów projek 
tu w najbliższym czasie pisem 
nie. (L)

Wśród podejmujących zobo 
wiązanie dla uczczenia III Zja 
zdu PZPR nie zabrakło i pra 
cowników Poznańskiego Przed 
siębiorstwa Budowlanego nr 
2.

W lutym br. dzięki podję­
tym czynom pracownicy za­
oszczędzili ponad 700 tys. zł. 
W ciągu tego miesiąca załoga 
budowlana przyspieszyła tok 
produkcji przy budowach do­
mów mieszkalnych i innych 
obiektów.

W marcu br. pracownicy 
PPB nr 2 również podjęli zo­
bowiązania, których realiza­
cja przyniesie ok. 350 tys. zŁ 
M. in. załoga skróciła roboty 
budowlane na osiedlu Grun­
wald I, na Winogradach przy 
ukończeniu bursy B, w beto- 
niarni „Malta" i domu miesz­
kalnym przy ul. Grottgera.

Również pomysły racjonali 
Zatorskie podjęte dla uczcze­
nia III Zjazdu PŻPR, a za­
stosowane na różnych budo­
wach przyczynią się do za­
oszczędzenia ok. 1.200 tys. zł.

(an)

Wielka międzynarodowa 

rewia lekkoatletów w Poznaniu
Krótko

KADRA POLSKICH KAJAKA- 
RZY wyjechała na trening do 
Bułgarii; wśród niej znajduje się 
jedyna reprezentantka Poznania 
— Florencja Radke z „Warty”.

UTALENTOWANY PIŁKARZ 
„Warty” — Łuczak, który z po­
wodu kontuzji nie mógł wystąpić 
w meczu z Węgrami znajdzie się 
Iznowu w drużynie przeciwko je 
denastce „Czarnych koszul” — w 
najbliższą niedzielę w stolicy.

MINICKA TRENUJE PILNIE. 
Ostatnio kilka razy rzuciła kulą 
ponad 13 metrów. Oby dalej...

BARDZO CIEKAWIE zapowiada 
się międzynarodowy kalendarzyk 
spotkań zapaśników. Po bardzo u- 
danym starcie w stylu klasycznym 
z reprezentacją Burgas, zapaśnicy 
|spotkają się w drugiej połowie 
I ma ja z Białorusią, następnie 5—7 
czerwca gościć będziemy reprezen­
tację Bułgarii, która spotka się z 
Ireprezentacją Polski w stylu wol- 
iriym i klasycznym.
i Największą sensacją będzie jed­
nak spotkanie w stylu wolnym z 

!reprezentacją USA. Nasi przeciw­
nicy przyjadą do Polski 1 lipca, 
po meczach na terenie ZSRR.

TRZECIE KOLEJNE MISTRZO- 
ISTWA Polski juniorów w podno­
szeniu ciężarów, wywołały w ca­
łym kraju bardzo duże zaintereso­
wanie. Zawody, w których starto­
wać mogą ciężarowcy urodzeni w 
1940 r. i później, rozegrane zosta­
ną w dniach od 17—19 bm. w Kiel­
cach.

Organizatorzy spodziewają się, 
że na starcie stanie ponad 100 u- 
jczestników ze wszystkich okrę- 
I gów.

) Winogrady od macochy? |

Stare błędy w nowych blokach
Niejednokrotnie już wystę­

powaliśmy przeciwko projekto 
waniu nowych osiedli miesz­
kaniowych pozbawionych skle 
pów. Postulowaliśmy, by — 
wobec wybitnie niewystarcza 
jącej sieci placówek handlo­
wych — każdy nowo wzno­
szony blok mieszkalny miał 
sklep. Wiele nowych fragmen 
tów naszego miasta wskazuje, 
że te słuszne postulaty zosta­
ły przez budowniczych uwzglę 
dnione.

Niestety, jednak musimy 
znowu wskazać przykład nie­
zrozumienia potrzeb mieszkań 
ców. Oto w pryncypalnym 
punkcie dzielnicy Winogrady 
rozpoczęto przed kilku tygo­
dniami wznoszenie kilku no­
wych bloków mieszkalnych.

Listy do redakcji 
Zapomniany 
kamień

Wśród listów nadsyłanych każ­
dego dnia do naszej redakcji zna­
lazł się jeden poruszający sprawę 
kamienia w lasku golęcińskim. 
Czytelnik zwrócił uwagę, że ka­
mień ten, postawiony ku czci po­
ległych żołnierzy radzieckich, jest 
zaniedbany i już od dwóch lat za­
pomnieli o nim mieszkańcy Pozna­
nia.

List kończy się zdaniem: „Jeżeli 
nie ma nikogo, kto by się nim za­
jął, to proszę mi pozwolić uporząd 
kować otoczenie kamienia.”

Jesteśmy przekonani, że uwaga 
naszego Czytelnika p. Teodora No­
wickiego (ul. Dzierżyńskiego 115/5) 
dotrze do właściwych władz. Ze 
swej strony apelujemy do jednej 
z drużyn harcerskich na Jeżycach, 
by otoczyła troską pamiątkowy 
kamień. (an)

Piekielne machiny?
Przy ul. Wyspiańskiego vis a vis 

ul. Wojskowej — pisze nasza Czy­
telniczka pani J. Z. — powstał 
plac budowy. Znajdujące się tam 
maszyny warczą bez przerwy — 
w dzień i w nocy. Mieszkańcy o- 
kolicznych domów nie mają w 
związku z tym spokojnej chwili.

Podobne listy przysłali inni Czy­
telnicy zamieszkali przy ul. Wy­
spiańskiego. Nasza wizja lokalna 
potwierdziła opisane fakty. Istot­
nie na placu stacjonują jakieś pie 
kielne machiny i huczą. Na miej­
scu dowiedzieliśmy się, że pracuje 
tu Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Robót Drogowych.

Oczywiście roboty muszą być 
wykonane. Jednrjiże, proszę przed 
siębiorstwa, można chyba znaleźć 
jakieś rozwiązanie. Na przykład — 
zaniechać prac nocą. (ak)

Największą rewię lekkoatle­
tyczną, jaką kiedykolwiek 

organizowano w Polsce, oglądać 
będziemy w pierwszych dniach 
października bież, roku na Sta­
dionie im. 22 Lipca w Poznaniu.

Z okazji 15-lecia Milicji Oby­
watelskiej, na zlecenie Federacji 
Sportowej Gwardia, w trzydnio­
wych zmaganiach oglądać będzie­
my reprezentacje bratnich pionów 
wszystkich państw demokracji lu­
dowej i ZSRR. Dotąd wpłynęły 
oficjalne zgłoszenia: ZSRR, CSR, 
NRD, Rumunii, Węgier, Korei i 
Polski. Brak jeszcze oficjalnych

PorażKa juniorów z NRD
Reprezentacja Polski zakończyła 

już swój udział w tegorocznym 
turnieju piłkarskim — juniorów 
FIFA. W ostatnim dniu elimina­
cyjnych spotkań, Polacy ponieśli 
klęskę w meczu z NRD — 1:5 (0:2). 
Bramki zdobyli: dla Polski — Gąsz, 
a dla NRD Walter — 3 i Noeldern 
— 2. W bramce drużyny polskiej 
grał Wilczyński.

Do półfinałów turnieju zakwali­
fikowały się reprezentacje: NRD, 
Włoch, ^ułgarii i Węgier. (PAP)

Toto-Lotek płaci:
P. P. Totalizator Sportowy zawia 

damia; że w specjalnym konkursie 
sportowym Toto-Lotek z dnia 29 
marca br. stwierdzono: 3 rozwią­
zania z 5 traf. prem. wygr. po ok. 
383.190 zł, 80 rozw. z 5 traf, zwykł. 
po 14.369 zł, S.655 rozw. z 4 traf, po 
304 zł, 99.900 rozw. z 3 traf, po 17 
zł.

Jak się dowiadujemy — będą 
to bloki pozbawione skle 
pów.

Tuż przy budowie znajduje 
się obecnie kilka prowizorycz 
nych (kioski!) punktów sprze­
daży, a mianowicie artyku­
łów chemicznych oraz droge- 
ryjnych. Punkty te zostaną o- 
becnie zlikwidowane. Tak więc 
rozbudowująca się dzielnica 
Winogrady miast równocześ­
nie z rozwojem rozszerzać swo 
ją sieć handlową — straci 
na dotychczasowym stanie po 
siadania.

Warto dodać, że dalsza roz 
budowa dzielnicy nastąpi w 
zupełnie innym miejscu, dość 
mocno oddalonym od obecne­
go osiedla. Jest więc teraz je 

.dyna okazja, by zgrupowanie 
bloków mieszkalnych przy ul. 
Owsianej i sąsiednich otrzy­
mało nowe sklepy. Wydaje 
się, że błąd projektantów .jest 
jeszcze do naprawienia, bo­
wiem wykonano zaledwie wy­
kopy pod nowe bloki. Miesz­
kańcy Winograd nie zgadzają 
się, by traktować ich po ma­
coszemu. (ms)

Teatr „Rewia“ 
zawiadamia

Rewia grana w Teatrze przy uL 
Niezłomnych 2 schodzi z repertu­
aru w przyszłym tygodniu, ustę­
pując miejsca nowemu progra­
mowi. W bieżącym tygodniu 
przedstawienia odbędą się w pią­
tek godz. 19,30, w sobotę godz. 
19,30 oraz w niedzielę dwukrotnie 
o godz. 16,30 i 19.30.

W rewii bierze udział parodyst? 
ka WAWA, pieśniarka Marta No­
wosad oraz Maria Janowska-Kop, 
czyńska, Joachim Lamża, Włodzi­
mierz Patuszyński, Tytus Wilski* 
Jacek Flur. *

Popisuje się orkiestra Grzewiń? 
skiego i duży zespół girls. (na>

H. S. ul. Szelągowska. Z powoą 
du braku nazwiska listu nie bę« 
dziemy publikować. (2192).

Achcin z Poznania. Odpowiedzią 
libyśmy listownie, ale nie wierny^ 
gdzie Pan mieszka. Sprawa na? 
prawdę nie wymaga ukrywaniaj 
się pod pseudonimem. (2199).

potwierdzeń ze strony Chin i Bul 
garii.

Najliczniej będą reprezentowana 
Związek Radziecki, Rumunia i 
NRD. Polska wystawi dwie repre 
zentacje: jedną złożoną z zawodni 
ków pionu klubów Federacji 
Gwardii oraz drugą — z pozostałej 
czołówki Polski, która uczestni­
czyć będzie w imprezie poza kon* 
kursem. Do każdej konkurencji, 
kobiet i mężczyzn dopuszczonych 
zostanie po dwóch zawodników.

Na starcie spodziewany jest u-- 
dział około 200 zawodników. Pro 
gram trzydniowych zmagań obej­
muje wszystkie konkurencje pro­
gramu olimpijskiego, z wyjąt­
kiem 5 i 10-bojów. Prawdopodob­
nie zostanie rozegrany i bieg ma­
ratoński, w którym zawodnicy 
Chin, Korei i ZSRR mieliby wiele 
do powiedzenia. A może i PZLA 
zechce w tej konkurencji wypróbo 
wać możliwości swoich biegaczy 
przed Olimpiadą?

Wstępne prace wokoło tej atrak 
cyjnej imprezy zostały już rozpo­
częte.

Do Komitetu Honorowego zaprą 
szono min. Wichę, przew. GKKF 
— Reczka, prezesa PZLA — Fory- 
sia, prezesa Fed. Klubów Gwardia 
— Sienkiewicza i szereg czoło­
wych osobistości z Poznania.

Na czele Komitetu Wykonaw­
czego stanął dyr. Askanas.

Reprezentacyjne zespoły zakwa­
terowane zostaną w koszarach. 
Spodziewany jest liczny udział 
dziennikarzy z Polski oraz z za­
granicy.

Niewątpliwie trybuny poznań­
skiego stadionu w dniach tej im­
prezy wypełnią się do ostatniego 
miejsca. Na starcie zobaczymy 
liczną stawkę najlepszych lekko­
atletów świata, (tp)
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